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Łentusaskacya we Łw&wle.
Zajścia  sobotnie w  uniwersytecie lwowskim 

wyw ołać muszą przykre wrażenie. Pod v. pływem 
brutalnych i zbrodniczych zamachów młodzieży 
ruskiej, zadzierzgnął się silniejszy jakiś węzeł, 
wytworzyło się bliższe, niż dotąd, pokrewieństwo 
politycznego myślenia między polską młodzieżą 
uniwersytecką a społeczeństwem polskiem. Po­
waga i rozsądek zrównoważonego w polityce 
nem działaniu, świadomego swoich celów’ naro 
du, stały się wspólną cechą wszystkich stron­
nictw  i wszystkich jego odłamów’, młodszych i 
starszych pokoleń. 1 wytworzyła się z tego ze- 
społenis umysłów i serc niezaprzeczona moralna 
siła, jednająca nam sympatye kulturalnego świa­
ta, oddziałująca korzystnie na stanowisko nasze 
polityczno w państwie. Na tle teroryzmu bur­
szów niemieckich, ustawicznych zamieszek i bó­
jek  w uniwersytetach an.stryackich, przedsta­
wiała się w sposób nadzwyczaj dla siebie za­
szczytny młodzież polska wyższych zakładów 
naukowych w G alicy i. Mieliśmy prawo dumny­
mi być z togo, że młodzież ta ma zaufanie do 
przedstawicieli społeczeństwa, powołanych do 
kierowania loaumi kraju.

Przekonanie to oddziało także na Rusinów. 
W  w alce narodowościowej we wschodniej części 
Ualicyi, mimo przykrych i oderwanych wypad­
ków. nastąpiło jakgdyby zawieszenie broni. Obie 
strony stanęły naprzeciw siebie i czekały na u- 
staleme dalszych warunków obopólnego poży­
cia, —  tego pożycia, które iest przecież konie­
cznością dziejowrą, obowiązującą tak polską, jak 
ruską ludność kraju. Słowem ; czynem, bo opi­
nią prasy narodowej i posłów, zachowaniem sit;, 
p o s t a wr ą c a ł e g o  s p o ł e c z e ń s t w a ,  po­
tępiliśmy brutalność zamachów w uniwersyte­
tach i poza ruurami szkclnemi, w życiu publi- 
blicznem. Przez to w łaśn it wzmocniło się nasze 
stanowisko w kraju i w państwie.

Jshgle zaskoczeń1 jesteśmy awanturniczym, 
brutalnym czynem pewnej części miudzieży pol­
skiej w uniwersytecie lwowskim. W  tern tkwi 
źródło p o k r z y w d z e n i a ,  które odruchowo 
c ‘.„zuć musi społeczeństwo polskie, nie mogące 
dla jednego i tegosamego pojęcia zamachu i 
brutalności, dwóch mieć kryteryów oceny i dwóch 
sprzecznych wydawać opinij Co potępiliśmy u 
ruskich akademików i burszów niemieckich, tego 
nie możemy także pochwalić, pomimo że sąćzc-' 
ną jest nasza własna młodzież.

Przykrość niespodzianego zajścia w  uuiwersy- 
teci' lwmwskim, zwiększa bezcelow ość zamachu 
na osobę namiestnika. C o  b y ł o  p o  w o d e m  
a t . a k u  m ł o d z i e ż y  n a  p. B o b r z y ń s k i e -  
g o , —  oto pytanie, narzucające się w tej przy­
krej sprawne.

W edle inform acyj „Słow a PolskiegoI;_ zarów­
no napad na namiestnika, jak  dalsze demon- 
stracye przed pałacem „pod kawkami1* i pry- 
watnera mit szkaniem marszałka krajow ego, skie­
rowani były przeciw „u g  o d o w o ś c i** obu 
tych dostojników, rządowego i autonomicznego. 
Ubolewamy nad niezrozumieniem przez demon­
strującą młodzież politycznej roli, jaką mieć 
musi n-‘ miestnik i marszałek wobec antagoni­
zmów poisku-i uskich w naszym kraju. Gdyby 
jeden i drugi nie dążył do ich możliwego zła­
godzenia, do wytworzenia „modus vivendi“ mię­
dzy polską i ruską ludnością w kraju, lecz an­
tagonizmy te zaostrzał, —  nie byłby na swojem 
stanowisku możliwym ani chwili, zwłaszcza je ­
śli zważym y, że nie jesteśmy panami w swoim 
domu, że ponad namiestnikiem i marszałkiem, 
jest jeszcze zawistny, dwulicowy r z ą d  a li­
s t  r y a c k i  w Wiedniu, łdzie tylko o to, czy 
namiestnik, jako przedstawiciel rządu, p r z e ­
k r a c z a  s w o j ą  k o  m p e t e n c y  ę, czy z po­
minięciem uprawnionej opinii kraju i poszcze­
gólnych instylucyi. jednostronnie polityki ru 
■skiej nie prow adzi?
V Już przed kilku dniami wyraziliśmy niezado- 
lenic, że w euuncyacyach prezydenta gabinetu 
zbyt wiele słyszymy o przychylnem stanowisku 
irządu centralnego w obec postulatów ruskich i 
o zasługach namiestnika ga licy jsk ;ego nad w y­
tworzeniem poko.,owych stosunków kraju, -—  a 
Sa mało dowiadujemy się o udziale przedstawi­
cieli p o l s  k i c h  w tej politycznej robocie rzą- 

ilu-' Nie wątpimy, że w ystarczyło to do obudze­
n ia  ^czujtkKsd K oła polskiego i powołanych czyn­
ników , aby w kw estyi polsko-ruskiej ni8 działo 
isię n ic bez J kilaków. A le  od tego zastrzeżenia 
4 o  obelżyw ej, czynnej napaści na namiestnika, 
iroga  daleka i dia odpowiedzialnych, poważnych 
kierow ników opinii publicznej, niedostępna 

. D em onstracja  młodzieży lw owskiej w yw ołaną 
jł>tó miała tym konkretnym wypadkiem, że, we­
dle je j o jin n , rząd wiedeiiski, oczyw iście na 
wniosek namiestnika Bobrzyńskiego, wstawił 
ju ż  do budżetu państwowego fundusz na 2 no- 
w e , ruskie katedry w uniwersytecie lwowskim. 
Z pommięciem opinii senatu tej instj tucyi. Otóż 
w sprawie tej p r e z y  d y  u m K o ł a  p o l s k i e -  
g  u o g ł a s z a  n a s t ę p u j ą c e  „ w y j a ś n i e ­
n i e 11' . . ;

„Rząd centralny nmiościł fundusz na te dwie 
naazwyczajue katedry od 1 października 1909 r. 
na tej podstawio, że senat akademicki uniwersytetu 
lwowskiego, n ie  z g a d z a j ą c  s i ę  na utworzenie 
ruskiej katedry cnemii, oraz katedry prawa rzym­
skiego i handiowego, wyraził zapatrywanie, że na­
tomiast m o g ę  b y ć ,  w n a j b l i ż s z y m  c z a s i e ,  
f c t w o r z o - n e  k a t e d r y  d l a  z a t w i e r d ź  o- 
l y c h  j u ż  d o c e n t ó w  r u s k i c h  ' g e o g r a f i i ,  
o r a z  p r o c e d u r y  c y w i l n e j .  Rząd centralny 
nyażał to oświadczenie senatu akademickiego za 
4 * s ' a t c z n ą  p o d s t a w ę  do wstawienia w bu- 
TJiet kreuj tów na owe nadzwyczajne katedry“ .

Ta in i-rmacra prezydyum Kota polskiego w

połączeniu z treścią zamieszczonego poniżej 
przemówieniu rektora uniwersytetu lwowskiego, 
prof. M a r s a  do nammslnika, uchylają podej­
rzenie, jakoby kreowanie dwócti nowych katedr 
ruskich było dla senatu niespodzianką i stało 
w sprzeczności z jego mlencyam i. Oo najw yżej' 
mogło K olo polskie mieć do rządu pretensye, 
jeżeli o terminie ostatecznym ustalenia tych ka­
tedr nie było przez rząd poinrormowane. W  rym 
wypadku był to rachunek między Kołem pol­
skim a rządem.

Ze zgodnych infonnacyj wszystkich dzienni­
ków lwowskich wynika,' że dem onstracje sobo­
tnie urządziła w yłączcie w s z e c h p o l s k a  fra- 
keya młodzieży. Tern bardziej zdumiewającą jest 
tedy jej lekkomyślność, z jaką pozwoliła się w 
błąd wpi owadzie. Przecież jeden z najw ybitniej­
szych członków togr \';tromucfwa jest profeso­
rem uniwersytetu ■; Liwskiego i prezesem Kola 
polskiego Z  tytułu obu tych godności mógł 
więc dr Gląbińsk: każdej chwili udzielić mło­
dzieży tych samych inform acyj, jak ie  obecnie 
ogłasza; to samo byłby niechybnie uczynił re­
ktor uniwersytetu, gdyby tego od niego zażada- 
no. O ile w ięc demonstranci sądzili, że stają 
w obionie naruszonej autonomu uniwersytetu, 
to obrona ta okazała się bezprzedmiotową.

** ■ *

Dr Bobrzyński był i jest jednym z najw y­
bitniejszych członków stronnictwa konserwa­
tywnego. z Utórem system atyczną i nieubłagana 
prowadzimy walkę. D ługoletnie doświadczenie 
utwierdzało nas w przekonaniu,' że jedną z naj- 
przykrzojszych dla ogółu wad tego stronnictwa 
jest arbitralność i antokratyzm w obec uprawnie­
nia innych stronnictw. Uważaliśmy też i uwa­
żamy za wskazane, podwyższenie jednostki mia­
ry krytycznej w ocenie postępowania dra Bo- 
brzyńskiego na stauowisku namiestnika kraju. 
Młodzież polska może być przekonaną, że 
niezależno stronnictwa demokratyczne opi­
nię tę pod.iekiją i baczyć będą pilnie, aby 
ani rząd ceiwreiuy, ani k ra jow y,_ nie przekra­
czały sw ojej kompetencyi, z w ł a s z c z a  w 
k w e s t y i t a k d o n i o s ł e j ,  j a k ą  j e s t  r u ­
s k a

Nie wątpimy też* żc K oło polskie byłoby 
także bez w y-oco  niew łaściw ej awantury sob o ­
tniej, zbadało dokładnie sprawę kreowania dwóch 
katedr ruskich w uni wersytecie lwowskim, i b y ­
łoby zażądało wyjaśnień, n a  j a k i e j  p o d s t a ­
w i e  rząd wyznaczył t e r m i n  otwarcia tych 
katedr? Sobotnie dem onstracje r łcty lk o  akcyi 
tej Kołu polski .m u  nie ułatwią, lecz raczej ją  
utrudnią, podobnie, jak wytworzą nowe prze­
szkody w odpowiedziahiem prowadzeniu polity­
ki narodowej w odniesieniu do Rusinów.

v '-.i
( T e l .  B i  u ra  k o r e s p . )

Lwów, -14 grudnia.
Do nnmic-tnika , dra B o b r ?. y ń s k i e g o , 

przybyła w niedzielę przed południem deputacya 
senatu akademickiego uniwersytetu lwowskiego, pod 
przewodnictwem rektora prof: M a r s a ,  który zło- 
żył następująco oświadczenie:
' , ,Ekscelencjo! Wobec wczorajszego, ubolewania 
godnego zajścia w mnrach uniwersytetu, stajemy 
przed waszą Ekscelencją i wyrażamy- na podsta­
wie jednomyślnej uchwały senatu akademickiego 
oburzenie i potępienie zaszłego faktu. O ile było 
można stwierdzić, zajście to zostało wywołane przez 
część młodzieży, p o z o s t a j ą c e j  p o d  w r a ż e ­
n i e m  n i e d a w n y c h  w y p a d k ó w  w i n n y c h  
u n i w e r s y t e t a c h  m o n a r c h i i ,  niemniej pod­
nieconej i obałamuconej dziennikarskiemi wiadomo­
ściami. Zajście to tem smutniejsze, że opiera się 
na b ł ę d n y c h  przypuszczeniach. jakoDy Ekseelen- 
cya wbrew uchwałom i z pominięciem autonomii 
nniwersytetu, utworzenie katedr ruskich w mini­
sterstwie przeprowadził, chociaż nam wiadomo, jak 
dalece Ekscelencja, jako były profesor i obecnie 
jako namiestnik, autonomii uniwersytetu naszego 
strzeże i rozwój jego w-szelkierai siłami skutecznie 
popiera.

„Senat akademicki, jako najwyższy władza uni­
wersytecka, przez nasze usta jak najmocniej p r z e ­
p r a s z a  W a s z ą  E k s e e l e n c y ę  i wnosi proś­
bę, aby Ekscelencja, który zawsze odnosił się naj- 
życzliwiej do młodzieży, raczył wyrozumiale ocenić 
nierozważny czyn, gdyż według naszego przeko­
nania, bardzo poważna część młodzieży z te m  
p o s t ę p o w a n i e m  s i ę  n i e  s o l i d a r y z u j e ! * *

Namiestnik dr B o b r z y  ń s k i  odpowiedział temi 
słowy:

„Dziękuję llagnificer.cyi za męskie słowa, skie­
rowane do mnie, jaką, namiestnika cesarskiego, w 
chwili tak przykrej; dziękuję też za to, że ze strony 
uniwersytetu sprostowałeś wersyę, która do demon- 
stracyi wczorajszej miała dać pozór i miała ją tło- 
maczyć. ;

„Obejmując mój urząd, zdawałem sobie jasno 
sprawę z położenia i byłem przj-goiowany na różne 
i ciężkie przejścia. Bądźcie też panowie przekonani, 
że zajście wczorajsze nie wyprowadziło mnie na 
chwilę ze spokoju i że z drogi wytkniętej mnie 
nie sprow-adzi.' Obowiązek i szczera miłość kraju 
nakaznje mi dążyć wszelkieni siłami do łagodzenia 
narodowych przeciwieństw, doświadczenie zaś długo­
letnie nauczyło mnie, że ten cel na drodze poro­
zumienia obu stron, nie zaś na drodze j e d n o ­
s t r o n n e j  akcyi, da się osiągnąć. Tem iako na­
miestnik kierowałem się i kieruje.

„Niema też nikogo, ktoby tak szczerze, jak ja, 
przestrzegać chciał a u t o n o m i i  u n i w e r s y t e ­
t ów.  Ale ta autonomia, to jest wyraz legalnej 
reprezentacyi uniwersytetu, kolegiów profesorskich 
i senatu. Z tą legalną wolą uniwersytetu mogę 
i będę zawsze się liczyć.

„1'ragnę gorąco, aby smutne zajście, do którego

część młodzieży uniwersyteckiej na podstaw-ie b ł ę ­
d n y c h  p o g ł o s e k  dała się porwać, nie odbiło się 
szkodliwie na sam,,m uniwersytecie, na rozwoju 
i przyszłości Almae Matns“ , do której grona, jako 
profesor honerow-y, mam zaszczyt się liczyć**.

Prosa rosyjska 
uchu Koła pc ikieg) a Damie.
Kilkakrotne głosowania Koła polskiego w Du­

rnie razem z je j większością, a nie jak  dotych­
czas z mniejszością opozycyjną, wyw-olało w pro­
sie rosyjskiej wielkie wrażenie Zaczęto m ow:ć 
i pisać o zmianie kursu w polityce polskiej, o 
przerzuceniu się Koła na stronę w iększości rea- 
kcyjno-rządow ei. W nioski te potwierdził niema- 
wem przywódca partyi październikowców, A le­
ksander G n c z k o  w, 1 ióry w mowie swej, w y­
głoszonej na zebraniu wyborców’ w  Moskwie, 
poruszywszy sprawę stosunków polsko-rosyjskich, 
powiedział co następuje:

„Taktyka polskich grup w Dumie uległa w ciągu 
obecnej sesyi pewnej zmianie. Przedstawiciele lu­
dności polskiej przeszli widocznie z dziedziny uto­
pii na grunt polityki realnej. Niebezpieczeństwo nie­
mieckie odegrało przytem pewną rolę. Polacy w Du­
mie zrywają powoli swój sojusz z opozycją i co 
raz częściej głosują ra, t-m z fr ikeyami umiarko­
wanemu Z drugiej stroięr i dla nas nasłąpiła chwi­
la, wi której powinni.śm. ’ wobec ludności polskich 
gubernij spełnić te m o r a l n o  o b o w i ą z k i ,  które 
w swoim czasie wzięliśmy na siebie. Jeszcze nie­
dawno, w czasie najzacieklejszej walki, odrzucając 
myśl prawno paustwowej soporac;, i Polski od Rosyi, 
uznałiśms’ równi.•  śnie za zasadę (zamieszczono to 
już w naszj m programie), że powinniśmy dać Po­
lakom to w.szystko, co sami mami’ . Wykonanie tego 
zobowiązania powinno rozpocząć się od rozszerzenia 
na gubernie polskie zasad miejskiego i ziemskiego 
samorząduJ. '■

To oświadczenie Guczkowa obiegło lotem bły­
skaw icy całą prasę r fo jjs k ą . w yw ohiiąc ogro­
mną ilość bardzo różnorodnych komentarzy, któ­
re jednakow oż w istocie swej dawały się spro­
wadzić do dwóch zapatrywań zasadniczych. Je ­
dno, negatywne, potępiające Polaków  za ich 
zwrot w stronę pażdziem ikow ców  i rządu, roz­
wijane przez piasę liberalno-opozycyjną. Drugie 
zaś najszerzej wyłus^-.utie w „Nowem W re- 
mieni1*, aprobu jące ' politykę polską najnowszej 
marki.

Najbardziej typowym w y a zem  poglądów pra­
sy liberalno opozycyjnej były artykuły „Słowa**, 
poświęcone tej sprawie W  jednym z nich dzien­
nik ten pisał

„Nastrój rosyjskiej opinii publicznej jest nie­
przyjaznym dla obecnej polityki Polaków, którzy 
postępowaniem swojem pozbawiają się sympatyj ro­
syjskich sfer postępowych, rozrzedzają przyjazną 
dla kwestyi polskiej atmosferę społeczną i zrywają 
legendarną diaporyę deiuokratyzmu, którą w oczach 
społeczeństwa rosyjskiego osłaniali się zawsze 
wszyscy polscy społeczni i polityczni działacze**.

W  innym artykule „S łow o" zaznaczywszy 
że „Polacy zamierzają w ejść na drogę, dotych­
czas znpolnie nieznaną w lnsloryi narodu pol­
skiego . twierdzi, że „droga ta jest tak samo 
obcą dia zadań i dążeń polskiego narodu jak 
sprzeczną z celem ogólnego odrodzenia R osyi"
\\ iększość Dumy bowiem, coraz bardziej pod­
padająca pod władzę biurokracji. ,.nie jest w 
stanie ani Rosyi w yprow adzić z błędnego koła, 
ani dia Polaków  nie może stać się podstawa i 
pńdporą w iflii dążeniach-*. Społeczeństwo pol­
skie, bez względu na swój układ partyjny, za 
wsze dążyło do porozumienia z' rosyjskirtm  po- 
stępowemi żywiołami, w czem nicwątnliw ie w y­
rażał się „zdrow y instynkt narodu-*. P olacy nie 
mogli nie rozumieć, że los ich jest związany 
ściśle z losem ogólno rosy jsk iej praworządne 
ści. Prawidło\ve postawienie kwestyi polskiej 
da się pom yśleć jedynie aa grnncie zwycięstw a 
prawra nad bezprawiem. W szelkie inne stawia­
nie kwestyi może tylko ..późnie je j rozwiązanie. 
Tymczasem taki właśnie beznadziejny zamiar 
powzięło Koło polskie w przypuszczeniu, że pro­
wadzi „politykę realną11, gdy tymczasem w rze­
czyw istości popiera tylko swych odw iecznych i 
meprzejednauych antagonistów**.

W  dyametralnie przeciw ny sposób zapatruje 
się na zmianę taktyki Jvoła polskiego w p u ­
mie prasa konserwatywna, rządowa i stojąca 
na usługach biurokracji. Najlepsze pojęcie o 
tych zapatiywaniacli, daje artykuł „N ow ego 
W reinienU, którego też wgywody w tej sprawie 
streścimy obszerniej.

Zaznaczyw szy, że- Pola :y przyszli wreszcie 
do przekonania, iż kadeci m c im dać nie mogą, 
pochwala ich rozum piaktyczny i zdolność za- 
dowolniauia się małem, jakie objaw i i przez 
przejście na stronę październikowców, a potem 
tak pisze:

„W iele można sobie obiecywać po obudzeniu się 
w duszach polskich ogólno słowiańskich uczuć. Kie­
dy w Polakach serce słowiańskie przezwycięży na­
leciałości europejskie, a szczególnie katolickie, kie­
dy Polacy wyzwolą sic z wielu uprzedzeń, wytwo__- 
rzonych przez ich m a ł o  s z c z ę ś l i w ą  (!) histo- 
rj-ę, wówczas współżycie Rosjan z Polakami może 
stać się zupełnie normahiem a nawet szczęśiiwem, 
Rosyanie‘  nie mają potrzeby uciskania Polaków, 
jako narodowości. Jako narodowość,. Palacy są 
w każdjTm razie nie mniej drogimi sercu rosyj­
skiemu, niż Czesi i Serbowie. Dawny (?) ucisk był 
skierowany wyłącznie przociw tendeneyora polity-cz- 
n,ym. Kiedy wśród Polaków zniknie politwkomania, 
ustaną dążenia odśrodkowo, ryówczas naród rosyj­
ski z uczuciem silnej miłości spojrzy i na byt pol­
ski, i na poiskio obyci aje, i na język polski, i na

literaturę, i na ich duże zdolności do nauki. Jądro 
kwestyi polskioj leży nie w Rosyi, ale w Polsce, 
w stosunku jej do Rosyi, do narodu rosyjskiego i 
do każdego Rosyanina Kiedy tylko w Rosyi spo- 
STzegą, że wszystko to stało się miłern Polakom, 
wówczas minie czas nieprzyjaznego lub nieufnego 
stosunku rosyjskiego rządu do polskiego kraju, 
który wy-rażał tylko stosunek ludności rosyjskiej 
do polskiej, a nastanie okres sympatyi i opieki. 
Powtarzamy —  wszystko to w ręku Polaków A 
drogą do tego: chętne, dobre i zdrowe współpneo- 
wnictwo Pniaków z Rosyar.ami, a przedewszystkiem 
w Dumie nad ogólno rosyjskiemi kwest\rami“ .

T ak  przed?taw:a się opinia dwóch obozów ro­
syjsk ich : reakcyjno-rządowego i liberalnopostę- 
pow ego w obec ostatniej zmiany, w t a k t y c e  
t y l k o ,  jak  sądzimy, a nie w p r z e k o n a n i a eh 
i poglądach Koła polskiego w Dumie. Obie te 
opinie, mimo biegunowych różnic, jakie je  dzielą, 
maią jednak ważną rzecz najzupełniej wspólną: 
s ą  m i a n o w i c i e  b e z p o d s t a w n e .

Jak twierdzenie prasy liberalnej, że Polaków 
zbawić może jedynie opieka oportunistów kade- 
ckich, tak samo postulat reakcjonistów , aby 
P olacy pozbyli się naleciałości europejskich i 
i katolickich, nie wytrzym ują krytyki, są sprze' 
czne z rzeczywistością .W  problemie taktyki pol­
skiej decydującą jest tylko kwestya, czy i ja ­
kie Koło polskie zyskało ustępstwa i zobowiąza­
nia od październikowców i jak ie mogło od nich 
otrzymać gwaraneye. W szystko inne ma znacze­
nie drugorzędne, ponieważ liistorya polityki 
stronnictw liberalnych rosyjskich w ostatnich 
czterech latach nie dostarcza tak samo danych 
do nadziei, że P olacy na sojuszu z nimi mogli­
by cokolw iek zyskać, jak  nie można z postępo­
wania stronnictw rządowych i rządu wysnuć 
wniosku, że wszelkie próby porozumienia się z 
nimi są „a priori** wykluczone. W  sprawie tej 
m e może być w ogóle zasad niezłom nych, ale 
jedynie praktyka doświadczenie wraz z ich 
rezultatami. K w estyą też jest tylko to, czy prze­
chylenie się Koła polskiego na stronę paździer­
nikow ców  jest istotnie względami polityki pra­
ktycznej dostatecznie uzasadnione

(Koresp. „Nowej Reformy-*.)

Wiedeń, 13 grudnia.
Od połow y hpca do końca listopada, paria 

ment miał ferye. Zdawało się, że przynajmniej 
te trzy tygodnie, które by ły  Izbie aż do nad­
chodzących świąt do dyspozycyi. będą należy­
cie wyzyskane. Posiedzenia odbyw ają się je ­
dnakże tylko bardzo rzadko i podczas gdy par­
lament. węgierski w tym samym czasie załatwnł 
cały budżet, na rok 1909, Izba posłów austrya- 
eka debatuje jeszcze nad nagłością p rowizoryum 
budżetowego. W e wtorek ma wreszcie odbyć 
się głosowanie nad nagłością prowizoryum budże­
tow ego, poezeni dopiero rozpocznie się dysku- 
sya merytoryczna, j e ś l i  I z b a  w o g ó l e  n a ­
g ł o ś ć  u c h w a l i .  Pewnem to jeszcze nie jest. 
Natom iast. jest wątpliwem, czy Czesi nawet po 
zniesieniu sądów doraźnych, a Niemcy po znie­
sieniu zakazu noszenia koioiów , głosow ać będą 
za nagłością . S ocja liści chcą głosow ać tylko za 
nagłością p i e r w s z e g o  c z y t a n i a ,  przez co 
odesłanie prowizoryum budżetowego dc komisyi 
stałoby się nieoazownem . W tych warunkach 
jest to równoznacznem  z niemożliwością uchwa 
lenia prowizoryum  w drodze parlamentarnej. 
S łow ieńcy i Rimini także chcą głosow ać prze­
ciw  nagłości, f rudno w ięc dziś przewidzieć, czy 
potrzebna w iększość kwalifikow ana dwie trze­
cie się znajdzie, jeśli nawet partya chrześcijan- 
sko-społeczna, ..Koło polskie i klub włosk: za 
nagłością się oświadczą.

Uchwalenie nagłości R yłoby w takim tylko 
wypadku możliwem w razie zupełnego kompletu 
stronnictw rządowych, a bardzo licznych absen 
cyj wśród stronnictw opozycyjnych. Dotychczas 
większość taka n i e  j e s t z a p e w n i o n a ,  a 
głosowanie we wtorek przynieść może wielkie 
niespodzianki. Jednakże z uchwaleniem prowi 
zoryuin budżetowego nie są jeszcze wszystkie 
trudności usunięte. Z dniem 31 grudnia wygasa 
przedewszystkiem ważność prowizorycznie w pro­
wadzonego w  życie t r a k t a t u  h a n d 1 o w e g  o 
z Serbią, który miał być w bieżącej jesieni 
definitywnie uchwalony. 7  powodu spóźnionego 
terminu zwołania Rady państwa, przesilenia 
rządowego i wypadków bałkańskich, stało się 
to już niemożliwem i rząd. wobec kończącego 
się obecnie prowizoryum,- 'uomaga się od parla­
mentu upoważnienia do iakiegokolwiek prow i­
zorycznego uregulowania stosunku handlowego 
z Serbią.

Agraryusze wszystkich narodów stanow czo 
sprzeciwiają się udzieleniu takiego upoważnie­
nia, choćby na przeciąg kilku miesięcy. Uchwa­
lenie dotyczącej ustawy, na której rządowi i mi­
nistrowi spraw zagranicznych bardzo wiele za­
leży, j e s t  w ięc b a r d z o  n i e p r a w d o p o d o -  
b n era i wytwarza się pytanie, jak  się ułożą 
stosunki handlowe państwa z Serbią po 1 sty­
cznia.

W ojn y  cłowej ze Serbią rzad sobie teraz za­
pewne nie życzy, aby stosunków politycznych 
nie zaostrzyć, pozostaje w ięc tylko ,,ex lex “ , 
t. j. dalsze trwanie obecnego stosunku trakta­
towego, mimo, iż upoważn e » a  parlamentarnego 
niema, albo stworzenia stanu „legalnego przy 
pomocy § 14.

Nie wiadomo, którą drogę rząd wybierze, ale 
rgdaje się, że § 14. już r ie  wstrzymamy. Jeżeli 
ominie nas przy tej sposobności, to wejdzie w 
życie przy następnej która szybko się ńaaaszy

W idoki utworzenia gabinetu parlamentarnego 
i zmartwychwstanie koalicyi są, przy paniyją- 
cem dziś naprężeniu i braku dobrej woli u Niem­
ców, b a r d z o  m a ł e .  D opiero z k o ń c e m  
s t y c z n i a  rząd chce znowu z worać parlament, 
a je dnem z pierwszych przedłożeń będzie w ów ­
czas naturalnie ustawa o k o n i y n g e n c i o  
r e k r u t ó w .  R zecz jasna, że znowr musiałby 
to rząd uczynić w Rumie wniosku nagłego. A le 
skąd rząa weźmie większość dwóch trzecich dia 
nagłości takiego wniosku, skoro nawet pm w i- 
zoryum budżetowe na takie natralia trudności.

R ozstrój i dezoiganizacya w parlamencie o- 
becnie większe, niż kiedykolwiek. Nie ma zorga­
nizowanej op ozy c ji ani organrzacyi większości 
rządowej. W szystkie kombinacye polityczne są 
niepewne, bo ci. którzy je  zawierają, nie są pe­
wni, że iislady bedą przez stronnictwa ratyf 
kowane. Mamy za dużo stronnictw, za dużo in- 
dywidualizmów, a za mało i n d y w i d u a l n o ­
ś c i  w parlamencie austryackim W szystko to 
sprzyja powrotowi rządów § 14.

Parlament chce żyć, ale brak mu sił do ży ­
cia. Dotychczas nie wynaleziono trw ałego środ­
ka ożyw czego. N iektórzy uważają r e f o r m ę  
r e g u l a m i n u  I z b y  za t ik i  środek zbawien­
ny. Niemcy są jednak przeciwni taki ej' r e h r - 
inie, któraby .eh pozbawiła możności obstruk­
c j i ,  zmiana regulaminu pozostanie w ięc nadal 
„pium desiderinm- - rząau. Tem mniej można, 
myśleć o przeprowadzeniu tak radykalnych- 
środków, jak  zmiana kompetencyi R^dy pań­
stw? Niemcy stoją na przeszkodzie przeprowa­
dzeniu wszelkich reform, których państwo dci 
życia potrzebuje Aktuaryusz sejm owy, czy też 
bumel studencki, wszystko jest dla nich dość 
ważnem, aby nie cofnąć się przen •m m cem  
parlamentu, a z niem i państwa samego.

Doskonałą próbkę objektyw ności i s p ra w i 
dliwości niem:eckiej, znajdujemy dziś w prasie 
wiedeńskiej, która oburza się na młodzież pol­
ską we Lwowie za onegdajszą dem onstrację.—  
Nie wchodząc w  krytykę tych demonstracyj pod­
nosimy tylko fakt następujący. G dy niedawno 
studenci w łoscy podnieśli w auli uniwersytetu 
wiedeńskiego okrzyk włoski na rzecz ntworw 
nia uniwersytetu w T r y e ś c i e ,  Niemcy r/.uciłr 
się na nich z kijami w  ręku za to „naruszani 
niemieckiego charakteru uniwersytetu wiedwi - 
sklego**. Gdy jednakże polscy studenci we L w o ­
wie protestują przeciw’ utworzeniu dwóch no­
wych katedr r u s k i c h  na wszechnicy p o l ­
s k i e j ,  nazywają to „brutalnością" i dowodem 
uciskania Rusinów. Jest to drobnostka, ąle cha­
rakterystyczna d 'a  sposobu myślenia Niemców 
i miary, z jaką traktują iane narody. —  Im 
wszystko wolno —  ‘nnym nic. Dlatego też w  
Austryi do ^gody narodowej przyjść nie- może

Sz.

Zmiana w syrinacji
Kosztem upokorzenia w obec T urcy ' i R osyi 

pragnie dyplomacya austryacka w ycofać się: 
z fatalnego położenia, w  jakiem znalazło si"1 
państwo z powoda ogłoszenia aneksyi Bośni i 
H ercegow iny W edle ODinii dzienników wiedeń 
skich, która znalazła także sw ój wyraz w zwyz- 
ce giełdowej, s y t u a c j a  n a  w s c h o d z i e  
p o l e p s z y ł a  Si ę.  Objawami tego zwrotu są: 
p o d j ę c i e  r o k o w a ń  z P e r t ą  przez araba 
sadora anstryar.kiego margr. P a 1 1 a v i c i  n i e -  
g o  i tendeneya rządu tureckiego (nie komiteti 
m łodotnreckiego) ku złagodzeniu bojkom  towa 
rów austryackich7 a nadto wdrożenie rokowań 
o p o r o z u m i e n i e  z H o s y ą -

Jest to najoczywistszy o d w r ó t  hr. A eren- 
thala ze stanowiska, jakie pierwotnie zaiął był 
w obec Turcyi i Rosy i.

Niezależnie atoli od tych dyplom atycznych 
kroków posuwają się p r  zyr g o  t o  w a n i a w o ­
j e n n e  na półwyspie bałkańskim.

( T e l e g r .  „N.  R e f o r m y * * . )
K o n s t a n t y n o p o l ,  14 gruania.

M argrabia P a 11 a v.i c  in  i złożył wmzoraj w i­
zytę w’ wezyrow i i ministrowi spraw zagr. i 
r o z p o c z ą ł  r o k o w a n i a  w sprawie porozu­
mienia z Portą w sprawie aceksyi.

Bojkot w Turcyi.
K o n s t a n t y n o p o l  I t  grudnia.

Rada ministrów uchwaliła zastosować s u r o ­
w e  z a r z ą d z e n i a ,  a b y  u r z ę d y  c ł o  w e  wr 
b o j k o c i e  n i e  b r a ł y  u d z i a ł u .

F r a n k f n r r ,  14 grudnia.
„Frankfurter Zeitung“ donosi z K o n s t a n ­

t y n o p o l a :  Komitet, b o j k o t o w y  rozw ija 
sw oją działalność z n i e s ł y c h a n ą  e n e i g i ą .  
Przy wszystkich posyłkach, idących do wnętrza 
kraju z jak iegokolw iek  punktu w yładow ania 
żądają t r a g a r z e  p o ś w i a d c z e n i a  z e  s tro - 
n y  k o m i t e t u  b o j k o t o w e g o ,  że firma 
spedycyjna należy do komitetu. V - p r z e c i ­
w n y m  r a z i e  t r a g a r z e  o d m a w i a j ą  s łu ż b y .

Kompensacye dla Turcy
I ^ r a n k f u r t ,  14 grudnia.

„Frankfurter Zeitung** donosi z K o n s t a n ­
t y n o p o l a :  Przed wczoraj przybył tutaj z W  i e- 
d n i a  austro-węgierski agent cyw ilny O p p e n ­
h e i m e r ,  rezydujący w Salonice. O p p e n h e i ­
m e r  p r z y w i ó z ł  n e t ę  a u s t r o - w ę g i e r -  
s k i e g o  m i n i s t r a  s p r a w  z a g r a n i c z ­
n y c h  b r  A e r e n t h a i a ,  którą nr. P a l i a -  
v  i c i n i, ambasador austro-węgierski w  K on 
stantynopolu, m i a ł  w r ę c z y ć  w  s o ę o t ę . p o  
p o ł u d n i u  w i e l k i e m u  w e z y r o w i ,  A utei£  
tycznego tekstu noty niema jęsigsze. W yr?ż !
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nu* gotow ość gabinetu wiedeńskiego do rozpo­
częcia z P ortą rokouań  o f i n a n s o w e  k o m ­
p e n s a c j a  z a  a n e k s y ę  B o ś n i  i H e r c e ­
g o w i n y ,  B i e  s t a w i a j ą c  w a r u n k u ,  a ż e ­
b y  n a j p i e i w  u s t a l  b o j  k o t .  P o t w i e r ­
d z a  s i ę ,  ż e  A u s t r y a  s’k ł o n n a  j e s t  d o  
u s t ę p s t w ,  a wedle wszelkiego prawdopodo- 
Eieństwa także T u r c y a  p o  r o z p o e z ę c i u  
r o k o w a ń ,  z a j m i e  s t a n o w i s k o  w i ę c e j  
u g o d o w e .  Istnieje przekonanie, że T urcya 
w  ciągu 24 godzin mogłaby usunąć bojkot. 
Ageut cyw ilny Oppenheimer weźmie obok hr. 
P allanoin iego udział w rokowaniaph.

0 traktat serb&ko-czarnogórski.
B e r l i n ,  14 grudn’ a.

„V ossiscke Zeitung" donosi z B e l g r a d u :  
Z  powodu ogłoszenia w  „Y ossische Zeitnng1' 
treśt i traktatu sojuszow ego pomiędzy Serbią a 
Czarnogórą (urzedownie mu zaprzeczono. Przyp. 
red.) panuje tutaj w kołach dworskich i rządo­
w ych w z b u r z e n i e .  Na podstawie inform acyj, 
otrzymanych od serbskiego posła w  Oetynii, Jo- 
Yanowicza o b w i n i a j ą  t u t a j  C z a r n o g ó r ę
0 u m y ś l n ą  n i e d y s k r e c y ę .

U m o w a  c o  d o  p i e n i ę ż n e g o  p o p i e ­
r a n i a  C z a r n o g ó r y  p r z e z  S e r b i ę ,  
t n d z i e ż  p o r o z u m i e n i e  c o  d o  s f e r  
o b u s t r o n n y c h  i n t e r e s ó w  w A u s t r y i
1 T u r c y  i, n a s t ą p i ł o  n a p o d s t a w i e p r o -  
p o z y c y : k s  M i k o ł a j a  z r. 1004, a częścio­
wo na podstawie r o s y j s k i e j  pracy etnogra­
ficznej z r. 1899. Po jednym  egzemplarzu raty­
fikowanego traktatu posiadają król Piotr i ks. 
Mikołaj. W  rządowych kołach belgradzkich w y ­
m ieniają nazw ^ko pew nego c z a r n o g ó r s k i e ­
g o  u r z ę d n . k a  p a ń s t w o w e g o ,  j a k o  
z d r a j c y  t r a k t a t u .

Czarnogura wobec traktatów.
C e t y n i a  14 grudnia.

Dziennik urzędowy ogłasza rozporządzenie 
ministra skarbu, polecające władzom cl owym sto­
sowania od dzisiaj n a j w y ż s z e j  t a r y f y  c ł o -  
w e j  do tow arów z temi krajami —  z któremi 
C zarrogćra nie zawarła traktatu handlowego.

Oekoracya Miiovanowicza.
B e l g r a d  14 grudnia.

Król nadał ministrowi spraw zagranicznych 
M ilovanow iczow i, w uznaniu jeg o  zasług -dla 
sprawy serbskiej, order B iałego Orła I. klasy.

Strajk kolejowy w Serbii.
B e r l i n ,  14 grudnia

„L oka l A naeiger" donosi z B e l g r a d u :  
Z  powodu przeciążenia pracą i sporow o płacę 
w s z y s c y  r o b o t n i c y  k o l e j o w i  w S e r b i i  
g r o ż ą  r o z p o c z ę c i e m  s t r a j k u  z począt­
kiem Dieżącego tygodnia, jeżeli minister handlu 
nie uwzględni ich żądań Strajk w yw ołałby 
w ielkie kom plikacje  w  ruchu kolejow ym  na 
Bałkunie.

Żandarmerya macedońska.
K o n s t a n t y n o p o l ,  14 grudnia.

Porta wystosowała 10 b. m notę do rosyj 
skiej ambasady z doniesieniem, że zgadza się 
na z b i o r o w ą  n o t ę  a m b a s a d o r ó w  z 3 
p a ź d z i e r n i k a ,  zaw ierającą pi o p o zy c ję  ur­
lopow ania na nieograniczony czas oricerów ma­
cedońskiej żandarmeryi. Porta zastrzega sobie 
uregulowanie ich sprawy i wyraża iin podzię­
kowanie za słnżtę.

weneyonować „Architekta", mcie byłoby lepiej na­
łożyć własne pismo, względnie wskrzesić wydawni­
ctwo „Polski Kiaków".

Inż. Stan. Ż e l e ń s k i  popiera wniosek o aub- 
wencię dla „Ąrchitokta“ . Pismo to, znalazłszy po 
ostatnim zjeżdzio architektów oparcie o kuła ar­
chitektoniczne we Lwowie, Warszawie i Poznaniu, 
rozszerzy znacznie swe rozmiary, a pod fachowym 
'.om.tetem redakcyjnym odpowie w zupełności swym 
zadaniom. ,

P Gustaw P o l  sąlzi. że naieżałoby uprzystęp­
nić najbliższe okolice miasta Jla spacerów i wy­
cieczek.

Dr Stan. G u l i ń s k i  podnosi, że Towarzystwo 
wobes skromnych środków materraln^eh nie może 
rozwijać działalności na wielką skalę. Nie tyle mo­
że ono działać samodzielnie, ile stać na straży i 
konserwować to, co ładne w Krakowie, a przeszka­
dzać szpeceniu miasta i tworzeniu rzeczy brzydkich 
i nieestetycznych.

Na podobnem stanowisku stanął przewodniczący, 
Natomiast p. B u j a s  Tomasz, starszy cecnu mu­
rarzy. sądzi, że negacj wna czynność Tow. jest nie­
wystarczającą ale owszem winna ona być szeroką, 
energiczną i pełną inicjatywy. Dalej wskazuje mó­
wca na ufterki w czyszczeniu miasta, ktore urobi­
ły Krakowowi opinię nieczystego miasta. Tutaj na­
leży także kwestya niedostatecznych i nieodpowied- 
powiednich ustępów publicznych.

Radca dr M u c z k o w s k i  wykazuje, że Towarz. 
robiło w miarę dochodów co tylko mogło. Wydział 
odbył w ciągn roku 9 posiedzeń i wiele kwestyi 
załatwił.

W  dyskusji zaoierali głos inż. Gałuszka i inni, 
poczem uchwalono wnioski dra Sternschussa, dalej 
wniosek p. Pola, aby nowy wvdział rozpoczął akcyę 
w kierunku uprzystępniania okolic m. Krakowa przez 
zbudowanie w odpowiednich miejscach dróg, ście­
żek i łav,ok, oraz wniosek inż Żeleńskiego zwraca­
jący się przeeiw szpeceniu miasta plakatami i re­
klamami.

Po udzieleniu wydziałowi absolutoryum, przystą­
piono po wyborów, Do wydziału wybrani zostali 
pp. Aksentowicz Teodor, Bukowski Jan, Ekielski 
Władysław, Gałuszka Wilhelm, Goliński Stanisław, 
Hendel Zygmunt, Komornicki Stefan, Kopera Feliks, 
Laszczka Konstanty, Leo Juliusz, Lepszy , Leo­
nard, Muczkowski Józef, Noskowski Witold, Puszet 
Ludwik, Sędzimir Mieczysław, Swierzyński Stani­
sław, Walczak Mieczysław, Warchałowski Jerzy, 
W oj tyczka Ludwik i Wyszyński Kazimierz. W  
skład komisy i kontrolującej weszli pp. Chronowski 
Eustachy, Muidnur Hemyk i Wójeikiewicz Stani­
sław. ' ~ —' . '

I  T d w zystu a  uplehszeniii K: t o n ,
W  sali Banku galicyjskiego dla handlu i prze­

mysłu ' i byłe się wcaotaj walne aebrante członków 
Towarzystwa upiększenia miasta Kntkowa i okoli­
cy. Żebrania przewodniczył prezes p. Władysław 
E k i e l s k i ,  który przedstawił roczną działalność 
wydziału Towarzystwa. Towarzystwo, chcąc przy­
spieszyć budowę pomnika Kościuszki, zdeklarowało 
gubwencyę w kwocie 10 tysięcy koron na koszta 
budowy. Starani *m Towarzystwa rozpisano i prze- 
pr»w?dzono konkurs aa budki plantacyjne. i/ierw- 

projektu p. Fr. Mączyoskiego, stanie na wio­
snę koło hotein Royal. Dalej Towarzystwo rozpi­
sało nbiegłeg> rokn, a także ooecnis z powoda zbli­
żających się lwiąt Bożego Narodzenia, konkurs na 
najłołniejszą wystawę sklepową, chcąc zachęcić kn- 
fre uwo krakowskie do prayozd ib ia rh  wystaw. —  
Taksę z Inicyatywy Towarzystwa podniesiono i pro­
pagowano kwestyę przyozdabiania dem... i baiko- 
uów kwiatami, oraz wystąpiono przeciw szpecenia 
jfcościołów ołbrzymiemi klaps/arami, a morów ra­
mienic jBJwau i reklamami, ż  motywów estetycz­
nych oświadczyło się Towarzystwo przeciw budowie 
czteropiętrowej kamienicy pwy ołi, y Juliana Puna 
jpwskłego, przeciw burzeniu budynków przy koście­
le św. Idziego, oraz interweniowało w sprawie po- 
łożtuiia i architektonicznej szaty budowy przyszłe­
go Collegium fizycznego. Wcbee aktualności W iel­
kiego Krakcwa wydział waiósł do Kady miasta 
pieni ery ał w sprawie opracowania nowej ustawy 
kodowanej, któraby uregulowała sposóo zabudowa­
nia przyszłych dzielnic powiększonego miasta. — 
Wreszcie Towarzystwo zdeklarowało pewną kwotę 
Da pomeik poległych w roku 1848. Towarzystwo 
brało czynny udział w pracach Rady artystycznej, 
przez owego delegata, oraz przystąpiło do związku 
kulturalno - eLtetycznych Towarzystw krakowskich, 
aby ogólną działalność wzmocnić i ujednostajnić.

Następnie lekretarz p. Zygmunt M a l e w s k i  od­
czytał sprawozdanie z ostatniego walnego zeorania 
i  sprawozdanie z czynności wydziału.

W dyskusyi ar S t e r n s c h a s s  zarzucił, że 
działalność wydziału była mało wydatną Mówca 
ukoić Tai. że oprawa pomnika Kościuszki ciągnie 
»ią w nieskończoność, poczem poruszy ł szereg spraw 
J zgłosił następujące wnioski: 1) Towarzystwo u-
dziela subwencji pismu „Architekt1, z odniesieniem 
łię ło redakcji, aby zezwalała aa przedruk arty­
kułów, poruszających sprawy upiększenia Kraków** 
W p umach eodziwmyeh. 2) Wzywa się prezy dymu, 
aby ,? styczniu 1909 r. zwołało nadzwyczajne wal­
ne zgromauzniiie w iprawie bndowy pomnika Ko­
ściuszki i ewentualnej subwencji. 3) "Wzywa się 
wydział, aby poczynił kroki u prezydyum miasta 
samodzielnie lub w porozumieniu ze związkiem je ­
denastu towarzystw, aby srrrawę zużytkowania te­
renów, należących do gminy m. Krakowa, udostę­
pnić kolom interesującym się nią, a mianowicie, 
rhy rozpisano konkurs na plan zużytkowania tych 
lereaów i udostępniono artyitom i towarzystwom 
kalturainym plany i materyały.

P. Stefan K o m o r n i c k i  noruszył sprawę zu­
żytkowania nłoń gminnych, wyrażając opinię, że 
kie należałoby ich ani zabudowywać, ani zalesiać. 
,!trv  'nbr na tern śliczna perspektywa miasta.

Radca K a c z k o  w s k i  ądzi, 4, zamiast sub

K f d n l k n .
k r a k u w ,  14 grudnia. 

Budżet nvejski W  sobotę odbyło się posiedze­
nie kemisyi budżetowej Rady miasta pod przewo­
dnictwem prezydenta dra Lea. Na posiedzenia tern 
uchwalono następujące działy budżetu: Y. (bezpie­
czeństwo publiczne), VI. (roboty i drogi publiczne). 
XIII, (oprawy wojskowe), XII. (różne sprawy), H I 
(opodatkowanie i opłaty gminne, wkoucu dział IX. 
(zar.ąd długa miejskiego). Następne posiedzenie 
komisji budżetowej jutro wieczór.

W Kole artystyczno-literaukiem i klubie pra­
wników będzie miał pogadankę we środę dnia 16 
b. m. p. Ludwik Stasiak na temat: „P !otr Yischer 
nie jest autorem krakowskich spiżów, które dotąd 
za jego dzieła uchodziły*1. Następnie wspólna wie­
czerza. Początek o godz. pół «do 8 w:eczór.

Lotbrya na Dom pracy. W  niedzielę 20 b. m. 
odbędzie się w ujeżdżalni wojskowej przy ni. 14wie 
rzynieckiej doroczna loterya spożywcza na „ D o m  
p r a c y 1* na Kazimierzu. Na czele komitetu pań, 
które zajęły się urządzeniem loteryi celen nieoi - 
nia pomocy tak humanitarnej instytucyi, jak „Do­
mu pracy** stanęły, jako prezesowa hr, Stanisławo­
wa WoJzicka oraz pani prezydentowa Juliusza 
Leowa. Komitat poczynił daleko idące starania w 
celu zapewnienia loteryi powodzenia, która też za­
powiada się niezwykle świetnie. W  ezasie loteryi 
przygrywać będzie orkiestra 13 p. p. Komitet pań 
uprasza wszolkie fanty, przeznaczone na loteryę 
przesyłać na ręce pani Juliuszowoj Leowej (plac 
W . W. Świętych 1. 6).

Na gwiazdkę dla żołnierzy. W  wojskowem To­
warzystwie kasynowem w Krakowie odbędzie się 
daia 15 b. m., tj, jutro wieczorem o godz. 7 m. 
30, koncert, urządzony staraniem oficerów garni­
zonu krukowskiege, z przeznaczeniem czystego do­
chodu na upominki gwiazdkowe dla żołnierzy z o- 
brębu I korpusu, powołanych do służby na połu­
dniowych kresach Austryi.

Wyuory do urzędu pośrednictwu pracy. W czo­
raj w sali konferencj juej Rady miejskiej udbyły się 
wybory do wydziału zuwtadowczego okręgowego u- 
rzędu pośrednictwa pracy w Krakowie. Wyborcami 
byli asesorowie sądu przemysłowego z grona robo 
tników, którzy mieli dokonać wyboru 3 członków i 3 
zastępców wydziału, jako delegatów robotnikow. —  
W j bory przeprowadził radca magistratu dr Schlich- 
ting. Głosowanie odbywało się od 12 do 2 popoło 
dniu, poczem komisya przystąpiła do skrutynium. 
Na 110 uprawnionych, głosowała zaledwie połowa. 
Wybrani zostali członkami pp. Śchiff Henryk, dru­
karz, Strutyński Teofil, szewc i Żyłowicz Józef, 
unrarz, zastępcami Czechowski Franciszek szewc, 
Kurdziel Wojciech, malaiz i Ludwig Jan, złotnik, 
Przeszła w całości lista socyalistycznu.

W e śr»dę 16 b. m. odbędą się wybory 3 człon 
ków i 3 zastępców z grona pracodawców,

Z teatru miejskiego. „Ojciec i syn1 Essmana
ukaże się na afiszu we wtorek bieżącego tygodnia. 
Przedstawienie to przeznacza dyrekeya n a  d o c h ó d  
T o w a r z y s t w a  d z i e n n i k a r z y  p o l s k i c h .  
Huczny sukces, jakiego komedya doznała na pierw 
Bzem przedstawieniu, zapewnia, że wieczór wtor­
kowy grany będzie przy wypełnionej szczelnie wi­
downi.

W e środę granym będzie „C yd" CorneilleK w 
przekładzie Wyspiańskiego (ceny popularne), „Noc 
listopadowa1* w tygodniu bieżącym będzie graca 
-tylko raz jeden wp czwartek, w piątej zaś wraca 
na ansz wyborna komedya duńska „Ojciec i syn**.

Z teatru ludowego Na wtorek przygotowuje 
dyrekeya operetkę p. t. “ A w a n t u r y  ś l u b n e 1*. 
W operetce tej wystąpi p. 0. Danielewski. We 
krodę daną będzio po raz czwarty krotoehwila p. t. 
„ N a s z e  p a r y ż a n k i " .

Włamume. W  nocy z soboty aa niedzielę wła­
mał się nieznany na .aaóe sprawca Jo sklepu Her­
mana Weindlinga przy ulicy Krakowskiej !. 18. 
Złodziej zahrrł z k jsy podręcznej 20 koron, kilka 
ruHi, a •łe sklepu znaczny zapas towaru. Policja  
zaraz wczoraj wyśledziła włamywacza, którym się 
ota. r* b. parobek Weindlinga, Henr k Suder. Zło­
dzieja aresztowano i odstawiono do sądu karnego.

Potrójny wyrok, Przed dawna tygodniami za-

Bzeał w sądzie krajowym karnym w Krakowie, 
fakt gw«itn publicznego i obrazy religłi, dofcou wy 
przez podnądnego wobec trybanału. Mianowicie, jak 
o tern lonosiliSmy, niejaki Szczepan Krupa, gdv 
mu przewodniczący trybunału, radca sądu Kuczyń­
ski, ogłosił wyrok, skalujący go za zbrodnię nało­
gowej kradzieży na yółtarr roku ciężkiego więzie­
nia, porwał ze scoru krneyfikt i roztrzaskał go o 
ziemię, ’i ą c  przyrem sędziów, z ł  co natychmiast, 
po przeprow«JzorBj doiaźnej rozpiawło przeaiw 
niemu, skazany został dodatkowo na jeden rok 
ciężkiego więzienia. Wtedy Krupa, wpadłszy w szał, 
mimo stojących przy nim kilku dozorców, zdoluł 
potrzaskać stół, stojący przed nim, przyczeic zro- 
wa począł lżyć sędziów i osobo monarchy.

Prokurator wniósł nowe oskarżenie przeciw Kru­
pie, który dzisiaj staną* przed trybunałem karnym. 
Ouwiniuny o zbrudnię obrazy majestatu.

’ Rozprawie przewodniczył radca Raczyński, o- 
skaiżał prokurator Ootułowicz, obwiniony, podobnie 
jak na poprzednich dwóch rozprawach, stawał baz 
obrońcy.

Po przzprowadzenej rosprswie trybanał skazał 
Krupę na 6 tygodni więzienia. Jest to zatem już 
trzeci z rzędu w ptzt iągu dwóch tygodni wyrok, 
jaki otrzymuje Krupa. Dzisiaj paueądny ten był 
nadzwyczaj spokojuy I wyrok przyjął obojętnie. —  
Pilnowało go kilku uzbrojonych dozorców, Krupa 
jednek zacnowantem się swojem nie dał powoda 
do interwencyi.

Z Podgórza (14 Rady ariejskiej. —  Z miasta. — 
Organizacja „Straży polskiej11). Dziś odbędzie się 
trzecie z rzędu posiedzenie' budżetowe Rady miej­
skiej. Dzisiejsze obrady budżetowe będą się tuczyły 
nad budżetem elektrowni miejskiej oraz obejmą ian- 
dusze inwestycyjne. Po posleuzeniu jawnem odbę­
dzie się posiedzenie tajne w celu załatwienia sz6' 
rega spraw personalnych.

W  mieście daje się już odczuwać ruch p^zed' 
świąteczny. Wieśniacy z okolicy nazwozili do mia­
sta mnóstwo choinek, które ustawione na rynku, 
stanowią niezwykle efektowną dekorację.

Czytelnia akademicka w Podgórzu, idąc w ślad 
za inicjatywą „Sokoła", podjęła dzielną akcyę oży­
wienia ruchu zaoawowego w mieście. Dowodem 
udatnych starań sobotni „wieczór kabaretowy", 
którego wyborowy prog»am zgromadził pokaźną 
liczbę uczestników zabawy w lokalu sympatycznego 
stowarzyszenia.

"Wczoraj po południu zwołany został z inicjaty­
wy „Straży polskiej" w sali „Sokoła" wiec, mają­
cy aa celu założenie oddziału Straży w Podgórzu. 
Na wiec przybyła znaczn. liczba uczestników ze 
wszystkich sfer. Wiec zagaił burmistrz M a r y e w -  
s k i ,  witając z radością zamiar założenia patryo- 
tycznego sto warzyszenia w Podgórzu. Następnie 
wygłosił prof. M a g i e r a  referat o zadaniach „Stra­
ży polskiej". Referent w wymownych słowach skre­
ślił dzieje walki kuitamej na kros^jh, gdzie z nie­
ubłaganą konsekwencją wydzierają nam pięaź po 
piędzi ziemi. Samoobiona jest niezbędnie konieczną, 
a jedynym środkiem skutecznej walki —  to silna 
orguuizacya. „Straż polska" spotkała się przy po­
stania w em  z oglinem niedowierzaniem i dotych 
czas wobec apatyi społeczeństwa działalność jej w 
kiernnku prowadzenia ogólnego bojkotu wyrobów 
pruskich, wydała niedostateczne rszultaty. Bujkot 
uważa mówca za najskuteczniejszą broń z odwie­
cznym wrogiem, gdyż cios, jaki umiejętnie i sod- 
darnie zorganizowany bojkot może materyalnym in­
teresom niemieckim, zadać w cyfrach wedle obli­
czeń fachowych dosięgnąiby jedLego miiiaraa ma­
rek, a argument taki zdołałby ■bezwątpieniu Ugktć 
wolę nujoardziej Żelaznego kancieiza.

Niemniej zajmującym był drugi referat „O potrze­
bie organizacyi ekonomicznej" wygłorzony 'przez 
dra M. D a n i e l a k a .  Referent przedstawił obecne 
położenie eKODomiczne kraju i wskazał na niektóro 
z przyczyn ekonomicznego upadku Jako jedną 
z najważniejszych przeszkód rozwoju przemysłu 
i rolnictwa w kraju wskazał referent niezwykły 
ucisk podatkowy, który kładzie tamę podniesieniu 
się warunków ekonomicznyoh całego kraju. Prze­
chodząc do bujkotu podniósł mówca znaczne tru 
dności, na które bojkot w praktyce natrafia. Ko­
niecznem byłoby założenie instytucyi finansowej, 
któraby podjęła akcyę wywłaszczenia kupców polskich 
z kredytowej zależności firm pruskich, aby bojkot 
mógł być skutecznym. Jazo przykład wskazał mówca 
Turcyę, gdzie Anglicy podjęli z niezwykłym rezul­
tatem podobną akcyę przeciw Austryi. Wkońcu 
zgfosił referent kilka rezolucyj, zaązającyeh uo po­
prawy stosunków ekonomicznych w kraju, które 
zebrani uchwalili. Na wniosek p. W ojdyły zawią­
zano komitet organizacji „Straży połekiaj" w Pod­
górzu pod przewodnictwem burmistrza Maryewskiego.

Przemówienib burmistrza Maryewskiego, który 
wzywając do gorliwej i nieustannej pracy nad od­
rodzeniem duchowem kraju, z zadowoleniem powitał 
założenie „Straży11 w Podgórzu —  zakończyło obra­
dy wiecu. Uczestnicy wiecu wpisywali Bię następnie 
licznie na człeaków „.Straży".

PóśA&a jfca 14  Gfwmis 1303.

Z kraju.
B ochnia 13 grudnia. (Nasze kulturalne insty­

tucje). Wodociągi u nas na ukończeniu, roboty ka­
nalizacyjne w pełnym ruchu. Choć obie te inwesty- 
cye wejdą w życie, nie wiele zbliżymy się do za­
chodu, bo prawio w k'./dytr innym kierunku w 
tyle zostajemy Latarnie na ulicach paią się tylko 
w te noee, w które księżyc nie ma świecić. Gdy 
zaś księżyc jest w pełni, to choćby ciemności 
egipskie miasto zalegały, księżyc urzedownie świeci 
a ulice oświetlone Bą tylko światłem z okien 
mieszkań.

Budynki, w których się mieszćzą s ładze urzę­
dowe, urągają prymitywnym wymaganiom. W  sta­
rostwie nie ma jednej karceiaryi przyzwoitej, 
urząd pocztowy to buda jarmarczna, sąd i urząd 
poda„kowy to rudera, której wnętrze mogłooy słu­
żyć na tymczasowe schronisko, a nie na urzędowe 
kanceiarye. W  sądzie Lie ma odpow!ednio urzą­
dzonej ani jedni j  sali rozpraw, a te, jatie  są, 
opatrzone w jarmarczne 3toły i stołki, poustawiane 
jnżto w kątach, jnżtc pod piecami tuk. że kto raz 
de tej sali wejdzie, wychodzi z  niej z chrypką, 
kaszlem lab katarem. Dotacja sąd a bocheńskiego 
jest tak ubogą, że woźni, odbierający pocztę, noszą 
stosy listów pod pachami, nie mają torby, do ktć- 
rejby mogli listy włożyć i nieuszkodzone z poczty 
do sądu przenieść.

A  szpital powszechny, to mordownia, jak go tu 
powszechnie naa; wają. Nie ma w nim odpowiedniej 
sali operacyjnej, nie ma ssii chorób zakaźnych, 
jęczący z bólu nie daje jpać kilkunastu to warzy 
szom, snu potrzeoująsym. O tern wszystkiem wie 
wydział krajowy, jednak nic a nic od szeregu lat 
Die robi. Obecnie spodziewamy się, że może dr 
Bernadidko wgkl człorek wydalała krajowego, świL- 
dek braków npitaia bocheńskiego apowodnje bu­

dowę nowego szpitala tub przynajolej rozszerzenie 
obecnego.

NOWy SąCZ, Tń grudnia. (Kanał ) "Wśród ludno­
ści iz^Łelickłoj r.ićnie wielkie niezadowolenie z po­
woda bezkrólewia w kabale Czy władze nie cncą,. 
cay nie mają odwagi przeprowadzić nowych wybo- 
rór ? Wiadomą jesi rzeczą, że poprzedni starosta 
ustąpić musia właśnie z powoda spraw kahału, 
obecny, którego nic nie krępuje, powinien sprawę 
raz rozstrzygnąć Spodziewać się należy w najbliż­
szym czasie wyboru i ukonstytuowani!, karata bez 
wzgięda na zakulisowe walki partyjne. Cieszyliśmy 
sis, że powBtauie tu kołi imienia Goidmann, ale 
jakoś ta sprawa ucichła Syonłśei roaną w siłę, 
a  adzrei ahj mają pomieścić Żydzi-Polacy? Tutej­
sza ludność żydowska korzysta pilnie z czytelń 
miejscowego K >ła T. S. L. Nfecuby Koło zorgani­
zowało oddział Goidmano, a znajdą sio ladzie, któ­
rej7 chętnii zajmą się łudeir żydowskim.

RzOSZUW, 13 grudnia. (Z  Rady miejskiej O dczy­
ty) Rad» nkejskt- udhyia w ubiegłym tygodniu 2 
posiedzenia, na których uchwalono budżet na rok 
przyszłj. Generalny referent p. Babiński przedsta­
wił elaborat magistratu ze znacznemi medjfiliacya- 
mi, uskntocznionemi preez komisję budżetową, iia 
najważniejszą korrektorę komisji uważać należy 
usunięcie deficytu w wydatkach nadzwyczajnych w 
kwocie przeszło I9.O0C koron, przet skreślenie nie- 
którycu inwestycyi, a w szczególności części kre­
dytu, przeznaczonego nu pokrycie Mikoszki. Krok 
ten nieco ryzykowny, ktory zresztą deficytu fakty­
cznie nie usuwa, lecz przesuwa na rok przyszły, 
uznano im  jedyne wyjśch. w danych warunkach, 
wobec braku elastyczności pozyeyj dochodowych.

Pierwsze posiedzenie budżetowe minęło prawie 
bez dyskusyi. Przyjmowano bea zmiany wnioski 
Afagwtratu. Z rezolucyi, uchwalonych na tom po­
siedzeniu zasługuje na uwagę zgłoszona przez drc 
Niecia, a wzywająca Magistrat do przedłożenia pla­
nów urządzić się mającej hali targowej do maj? 
190S. Właściwą dyskusyę  ̂ ralan zainaugurował 
wprawdzie niezupełnie zgodnie z regulaminem, bo 
w trakcie dyskusyi szczegółu wej, radca Dobija, 
który przedstawi* stan finansów miasta nieco opty­
mistycznie, nazywając budżet średnio -dobrym, na 
co wobec przesunięuugo tylko widma deficytu, nie­
zupełnie pisać się można. Następni mówca di Nieć 
przedstawił szereg wniosków, a mianowicie w spra­
wie utworzenia. waFStatów rzemieślniczych, bardziej 
wydatnego uwzględnienia życzeń przedmfnść, wek' 
lonych do Rzeszowa i t. d- Bałzr; wywołał wnio­
sek tego ładnego, wyrażający wezwanie do utwo­
rzyć się mającego przy nadchodząRyol wyborach do 
Rady miejskiej, komitetu magistrackiego, do prze­
strzegania czystości wyborów Posypały się oświad­
czenia bnrmistrza i kilnu rodtnjeh z parcyi rzą­
dzącej. Ostatecznie wniosek odrzucono —

Dzięki szlachetnej emuiacyi iistvtucyi oświato­
wych mamy do zanotowania fakt ożywienia ruchu 
odczytowego w nnszem mieście. *Dzisiaj odbyły się 
dwa odczyty. Dr Jachimeoki mówił w Sokole o „Be- 
thowenie".Towarzystwo uniwersytetu ludowego urzą­
dziło w sali magistratu odczyt' dra Szyjkowskiego, 
na temat „Polski dramat ludowy".

Sanok 12 grudnia. W dniu 20 b. m. odbędzie 
się w Sanoku w i e c  u r z ę d n i k ó w  p r y w a ­
t n y c h ,  na którym p. B a l ,  dęrrcktur Towarzystwa 
wzajemnych ubezpieczeń urzędnirów prywatnycn, 
omówi ustawę państwową o ubezpieczeniu urzędni­
ków prywatnych.

Przejechany przez pociąg, z Rzezawy donoszą
nan> pod datą J1 bm. W  nocy pociąg nr. 8, wy­
chodzący ze Slotwiny o go lzinie l i '5 5 ,  rozerwał 
w kawałki dozorcę kolejowego, Ignaeego Nowaka, 
tak, żo część ciała zabitego lokomotywa zawlokła 
do Bochni. Przejechany zostawił żonę i dz eci. 
Przyczyną było to, że przechodzący ni<* zauważył 
dwóch naraz pociągów, mijających się właśnie w tem 
miejsen i usunąwszy się preod nadchodzącym od 
strony Krakowa, dostał się pod koła pociągu, nad­
chodzącego od M ony Słotwiny.

Trzeci to już w krótkim cz; sie wypadek prze­
jechania Powinny więc władze kolejowe wglądnąć, 
w czem leży przyczyna lekceważenia życia ludz­
kiego.

Na przystanku, gdzie niema poczekalni, w Rze­
zawie, podróżni są zmu zeni czekać na pociąg tu: 
przy samjch szynach, o przejechanie więc nie 
tylke jednego, lecz kilkoro naraz, wcale nie trudno. 
Podnieść tu należy tekże, że w Rzezawie konieczną 
jest poczekalnia, gdyż ruch tu jest znaczny, a sa­
mych rouotników kolejowych w stronę Krakowa 
jeździ co dzfińi kilkudziesięciu, a czasami i setki. 
Całe te rzesze, nie mając najmniejszego senronie- 
nia, muszą stać na mrozie i wietrze czasami ca- 
łemi godzinami, a zwłaszefca gdy się pociągi spó­
źniają. Podań o wybudowanie bodaj jakiej szopy 
na poczekalnię, aby się przed deszczem i wiatrem 
można schionić, dyrokcja nie nwzglednia, a na 
ostatnią prośbę odpowiedziała, żettj gmina złożyła 
2 tysiące koron, to wtedy raczy postarać się o po­
czekalnię.

Samobójstwo w  Brzezanach odebrał sonto o- 
eegdaj życie dwoma strzałami rewolwerowemi 26 
lat liczący dr Witoid H o s z o w s k i ,  kahdydat ad 
w.ikacki ze Lwowa. Przyczyną miała być miłość 
ao zamężnej kobiety, matki kilkorga dzieci.

Brzostek, 12 grudnia. IV dniu 1C grudnia b. r, 
założono, z inicyatywy i w łonie tutejszego Tow ka­
synowego, Koło Towarzystwa Szkoły Lnaowej. Pre­
zesem wybrany został Wojciech Ciochoń, naczelnik 
tut. sądu. Powstanie tej instytucyi należy powitać 
z prawdziwą radością tem więcej, że w Brzostku 
dotkliwie dawał się uczuć brak ogniska, któreby 
skupiało tych, co ebcą pracować. Tow. kasyn >we 
wskutek pewnych niedomagali i roaterek omal się 
nie rozpadło, dzięki jednak dobrej woli niektórych 
członków odżyło i stanęło na uawnBj stopie, a stwo­
rzywszy Bobie obecnie w założeniu T. S. L. sym­
patyczny cel, powinno być źródłem miejscowego 
życia i regulatorem okolicznych stosunków.

Z Koła pokskieao. Odnośnie do sprawozdania 
naszego z ostatniego posiedzeoia Koła polskiego 
przesyła nam pos. B u z e k  wyjaśnienie, że w prze­
mowie jego zaznaczył między innemi sprawami, iż 
na Śląsku potrzeba także ciągłej, drobnej pracy na­
rodowej, troszczącej się naw6(, o obsadę podrzęd­
niejszych stanowisk w sądach, wtadaach podatko­
wych, po:ztach i kolejach. Właśnie z tego powodu 
uważał mówca utworzenie stałej komByi śląskiej 
w łonie „Koła polskiego" za niezbędne.

Biała 13 grudnia. Cygan Jan Ktiźmer strzelił 
tu mi dniam’ w Buczkot icaoh koło Białej w obec­
ności kilkr gospodarzy z rewolweru. Gdy go za to 
żandart Looczyk -hciał aidsztuwać, zaczał cygan 
uciekać do lasu. żandarm puścił się w pogoń za 
nim, leez cygan wyjął rewolwer i zaczął mierzyć 
do żandarma; dopiero widząc, żandarm chce 
zrobić użytek z broni, oddał rewolwer i dał Się 
aresztować.

Ze święta*
Z Warszawy. (Konsul austro-węgi6rsK*

Dwa wyrcki śmierci —  Kara adm inistracja . 
Aresztowania w Radomiu. —  Rcdakta' Czcjcwrkf 
z Łodzi).

—  Konsul austro-wegierski, p. Ugron, ktorema 
zarzucono w pismach, że pisywał nieprzyjazne o P0. 
lakach artykuły do „N°ue Et. Presse" oświadczyć 
osobiśc.e w redakcyi „Kur\’era Wa*szawBkiego“ , 
że wiadumość ta jest nieprawdziwa. P. Ugron 
opnszcze w najbliższym czasie Warszawę, g% ż 
przeniesiony sos.ai na stanowisko radcy icgacyjóegc 
do Bukaresztu.

— Sąd wojenny wydal wczoraj dwa wyrosi 
śmierci: na Grygorja Protasiuka, który brał udzia’  w 
napadzie na dwór Iasoty w okolicach >Trodna i Janr 
Zimcchę, robotnika z Sosnowca, za zabójstwo straż­
nika fabrycznego Trofimienti

—  Firma księgarska Gebethner i Yocjf Bta- 
zana została w droaze administracyjnej ua ^ar,, 
tysiąca rubli.

—  Z R a d o m i a  nadeszła dziś telegia{ltzna 
wiadomość, że aresztowano tam wczoraj 50 l®dzf 
za należenie do P. P. S. Znaleziono Vn y  rewi- 
zyi broń, proklamacye i korespondencję l^r^yjną

—  Redaktor „Rozwoju" łoazkiego, P- iktor 
Czajewski, skazany w trzech sprawacn piasowreb 
na 4 miesiące, zaczał odsiadywać karę w więzieniu.

Zbrojny napad na fabrykę, z  W a r s z a w y  
donoszą:

W  piątek wieczorem gromada bandytów óokouala 
zadziwiajeco śmiałego napadu na fanrykę wyrotió,v 
żeiaznych braci Smidt, przy ulicy Tcre£:-niakic; 
i zrabowali’ kilkaset rubli

Około godz. 9 wieezorem do sieni wtargnęło 
Yz uzbrojonych w rewolwery i zamaskowanych 
ludzi. Kazali oni stróżowi zaprowadzić się do mie­
szkania współwłaściciela fabryki p. Artura Kmidta. 
Pod groźbą śmierci siaróż czynił, co mu rozkazano. 
Kiedy służąca otworzyła drzwi, bandyci weszli do 
mieszkania. Góroźąc imiercip herszt bandy zażądał 
od p. 8 pieniędzy. Napróżno tłumaczył się P- ®’' 
że pieniędzy nie ma w domu.

Banayei przetrząsnęli dokładnie całe m ię * " - lie; 
W  resuliacie zdobyli trłko nóź rouoty fińskiej 
i złoty zegarek. Przedmioty te jednak u*ń£ zft 
beza ariośćiowe i zwrócili je p S. Podczas poa*' ■ 
kiwań, znaleźli pęk klaczy od kasy: kazali się wiec 
zaprowadzić do kantoru. Tu otworzyli kasę, z 
rej zabrali 300 rb.

Następnie w obecności przerażonego p. S. "a: 
dyci zasiedli w  pokoju jadalnym do uczty, podczas 
której" wśród cynicznego humoru wypili z r a b o w a n ą  

flaszkę koniaku. Zabierając znalezione napleros.’ 7 
jeden -z bandytów ofiarował dwa z nich p. Snńdtowi, 
przyczem rzekł zupełnie swobodnie: „Proszo! niech 
pan weźmie, bc inaczej mógłby pan ua ®aS na" 
rzekać".

Wreszcie bandyci zamknęli sługę p. S,- 
koletnią eórkę i stróża w ciemnym kantorzo; Prse'  
cięli przewodniki telefoniczne i odeszli.

W godzinę porem wszedł jeden z roootnikow, 
uwolni! portyers i nraz z nim zawezwał poi- f pj 
która rozpoczęła, śledztwo.

Z Poznania. (Fałszywe komisarz. —  Pro cos, 
o język polski nr zebraniach. —  Rewolncya w W ą­
grów eu).

—  Kapitan z Koepemk znajduje naśladowcom. 
Du preelożuuegu gminy Uecu-Nendorf (?) P0  ̂ ^4“ 
ściem przybył przed kilku dniami jakiś mężcijznr, 
a przedstawiwszy się jako komisarz rządowy, o- 
świadczył, że ma zrewidować książki gm iM i. — 
P rzełożon y  gm iny, p. W en d t, n łe nwlermrł jadaet, 
że, lecz kazał preyojrłeg aresztować ri od» awfi
do sądr w Pile, gdzie wskazało się, ż« bj* *° 
ctywy komisarz rządowy.

—  „Gazrta Toruńska1 pisze: Tonanskit Tow. 
znpełnej wstrzemięźliwości „W yzw olerie1* arradzRo 
obchód jubileuszu. Były śpiewy, deklamacje i kon­
cert. Mów żadnych nie wygłaszano Chcąc jednak 
wysłać telegram z życzeniami, odczytał zastepc* 
preowodniceąeego „V7yaw*denia“ , P< Antoni Brej* 
ski, tekst telegramu 1 zapytał, czy uczestnicy po* 
dzą sie nr jego wysłanie, a w końcu wzuju* 
krzyk na cze^ć papieża Pc wyeeerpanin *“ 1,r0‘
grama prozes „W yzwolenia", p. Jan Wejci< bow- 
sk* Dowiedział: Ponieważ przemawiać nie wolno,
dziękuję za liczny odział i życzę aaiszej wesoły 
zabawy. Z powedu tegu pp. Wojciechowski i Brej- 
ski stawali przed sędzią śledczym pod zarzutem 
ze na publicznej uroczystości przemawiali P° P 
sku.

—  W  Bochum w WestfaHi przed Izbą rl A 
stawali pp. ŻHiński, Sibilski i Maghłka, o®*- i~ 
o nieprawne odbycie posiedzeń grup miejsc*1 eycb 
Związku Polaków Sad aznał posiedzenia i ray  *a 
zebrania zamknięte, których policyi zgłeszao 
potrzeba i na które pelieya przybywać nieo® Dra' 
wa i wszystkich oskarżonych uwolnił.

— Z Wągrowca donoszą o małej rewolucyi, ju­
ka tam wybuchłe wnkotek s-Eta-gu z polieya* a • 
0 ko*o 20 młodzieńców napadło dwóch poHev8n*°* ’ 
którzy chciedi aresztowań dwóch uczestników bija­
tyki. Niebawem zgromadziło się z tysiąc osób, któ­
re wobec polKyi mzybrały groźną postawo, że 
przywołać musiano żandarmów. Tak poiicyanc', 
żandarmi musieli posługiwać się bronią we 
obronie. Nawet koDiety wmieszały się do walk, 
oolewając brndną wodą polieyantów i ianfiwmiów. 
Aresztowano wiele osób. Aż do późrego wieesory 
stróże bezpieczeństwa strzogli porządku, przt :ega- 
jąc całe miasto.

Humorystyka w  Radzie państwa, P» amant 
austryacki ma ciężkie troski i niepokoi się nawet 
o swój byt, niezłą tedy na tak ciężkie czas/ jegt 
rzeczą, gdy poseł hr. Sternbeig zabierze , *os i 
woiuje aalwy śmiechu swojemi dow cipac rozmai­
tej wartości. Tak było w piątek na posiedzeniu 
Izby posłów, gdy przemawiał nr. Steruberg, oto­
czony licznymi słuchaczami, jak stwierdząią dzień 
niki wiedeńskie „Wiadomo —  prawił hr, jjtorf-i 
berg — że hr Beck noriugiwał sl1! cgzotyc*i,e,B,| 
środkami. Przywódcy wielkiego stronnictwa sło® 
skiego ofiarował przyjaźń na „ty a ty-*. Poi 1 
się o te, że cesarz posłał depeszę temu prr'7WÓ(i< 
po śmierci jednego z krewnych jego". ^  n̂.nl 1 
miejscu swej m«wy powiedział hr. Sternbpr8 : »Nie” 
mioeki bummel ma być zabytkiem bistorycznym 
Ile lyoh zabytków mogłoby istnieć. p z? a*e m0* 
żnabj7 się z równem uzasadnieniom- ak o , 
óumio, upominać o „jus primae noctis"? Br*1' 
Pradze jest zbrodnią". O rozdawnictwie odzr 
w dniu 2 grudH.a powiedział hr Sternberg: i> r  
czytowszy listę odznaczeń, zapytałem pewnego wy. 
sok*ego urzędnika, czy też w Austryi nie rze" 
ścijan? „Przecież cesarz jest także krćiotD < srezc. 
limy", odpowiedział ów urzędnik." I ! 18
hr. Sternberg swoich stroskanych Blncbacz u

Brag wody w Wiedniu. Dzienniki wi< eń iGr
ogłaszają w sobotnich iiumrrach komunika z ra,̂  
tusza, stwierdzający, że tylko VTZ- 1 *Łra»nein 0>

__________ Niema lepszego mydta toaletowego jak: 
Krajowe Mydła przetłuszczone hygientczne W. Bracha z Tarnowa.

Rozmaite zapachy, W ydelikaca cerą chroń- od lism i, szorstkości i  pąkamia skÓTj. Niszczy pie^l, 
pryszcze, oraz wszelkie nieczystości oiaia. Po krótkim użyciu w idoczne bą najlepsze reeultaty. Do

w w"  ̂  m ę\. j « “, Rraliów. ol is? 13.
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ttezidzaniu 'wody oęozia można u>*ifraą<i klęski 
Straty w zapasach wody wyrosiły w czwartek i 
piątek porud 125.000 hektolitrów na dobę. W  pią­
tek wieczorem spadł ODlit.y śnie? ? jaszczeu, a że 
ini jg rychło stajał, więc zarząd wodociągów miej- 
skicn spodziewa się wydatniejszego zasilenia stu­
dzien. Wieder czycy deszcz, śnieg i błoto przyjęli
0 tyle z zadowoleniem, że przyuajmniej na święta 
mają nauzieję opływania... w wodę. Dotąd w 19 
tys. demów zamknięto wodociągi na piętrach, co 
oczywiście jest dla lokatorów ogromną przykrością. 
"WszystkicL domów w Wiedniu jesł 38.000. Rze­
czoznawcy twierdzą, że powodem obecnego braku 
wody w Wiedniu jest długotrwała posucha, Od 
szer«gu lat nie było tam tak suchego lata i je­
sień1

Wvbucłl dynamitu. Z C o l o n  dunoszą: Podczas 
wybuchu dynamitu, spowodowanego przypaukowem, 
prasdwczecnem jego zapaleniem, zginęło 10 osób 
a 50 odniosło rany, przeważnie Hiszpanów. Wsku­
tek weirząśnienia eksplodowały także i inue ła. 
duuki, o g ó ł e m  27 tuf l  d y n a m i t u .

Inna depesza donosi: W  Obi,po na liniii Kanału 
Panatnski »go wyleciało w powietrze 40 tonn dy­
namitu. Przeszło 100 ludzi miało stracić życie.
" Z aeron&UtyKf. Jak szybko zdobywa sobie aero- 

nautyki, stanowisko ponad sportami, świadczy fakt, 
że w berlińskiej technice m* powstać katedra dla 
nauki o aeronautyce. A merykanie, wierni swojej 
trsdycyi, mniej myślą o teoryi, rzucając się nato­
miast na pole praktyki. Mianowicie w Nowym Jorku 
powstała ageneya dla sprzedaży balonów i maszyn 
do latania. Cena zaiezy głównie od wielkości i wy­
nosi co najmnioj 450 tysięcy koron. Za tę sumę 
można otrzymać halon, mogący unieść 8 osób i po. 
ruszający się z szybkością 48 kilometrów na go 
dzinę. BaJooów dostarcza firma w ciągu 3 miesięcy 
od zamówienia. Utrzymanie balonu wynosi rocznie 
około 60 tysięcy koron. Balony mają Dyd nuaowane 
Według francuskiego typu „Patrie11.

Amnestya d.a sufraźystok. Rząd angielski uła­
skawił cały szereg sofrażystek —  około 100 — 
skazanych za obiatnie demonstracja na wysoki? 
' grzywny.

Siadani! zbrodni. Jak donieśliśmy już, polieya 
wiedeńska przypuszcza, że mordercami jubilera Frank- 
furtera w Wiedniu są owi dwaj mężczyźni, którzy 
uprowadzili rekonwalescenta Bmzika ze szpitala Bo 
nifratrów w Wiedniu. Polieya w Budapeszcie na 

'wezwaniu policji wiedeńskiej stwierdziła, że Stani 
isław Brozik przed dwoma laty mioszkał przez pók 
roku w Budapeszcie i bywał w towarzystwie dwócU 
elektrotechników z Rosyi: Aleksandra Sterna i Adol­
fa Goldberga, tudzież niejakiego Pereca. —  Bardzo 
często widziano także w ich towarzystwie dwie dziew­
czyny o krótko postrzyżonych włwsaA. Policj a są­
dzi, że wszystkie te osoby są tórorystami z Rusyi. 
Zraszfcą zbrodnia ta otoczona jest tajemnicą, gdyż 
wszelkie poszlaki okazały się dotąd zawoanemi. —  
Zaledwie ta w adomość nadeszła do Wiednia, poli­
eya wiedeńska wykryła pobyt Brozika, który za­
mieszkał na jednam z przedmieść wiedeńskich, a 
przy tej sposobności stwierdziła, że dwaj mężczy­
źni, którry go uprowadzili ze szpitala, są jego wie­
deńskimi przyjaciółmi. Wszyscy trzej nie mają nic 
wspólnego ze zbrodnią. Obecnie polieya nie ma ża­
dnych poezlak w sprawie tej, podobnie jak poi.cya 
lwowska w sprawie zamordowania Staffów.

Senzacj jne sam irdewanie w wagonie pociąga ko­
ło itacyi Trier i-genta handlowego Regena, wyja­
ś n i j  się prawdopodobnie. Wprawdzie technik Maagb, 
uwięziony pod zarzutem popełnienia tej zbrodni — 
wypiera się czyni, ' d e  wszystkie poszlaki mówią 
pras ci w* o ni°mu. W pomieszkaniu jesro znaleziono 
bilet jazdy Regena z krwawym odciskiem palca, 
zaś w kieszeni surduta M lagha, którego odzież by­
ła krwią poplamiona, znaiezioi-o portmonetkę zamor­
dowanego. —  W  pieeu odkryto resztki spa­
lonych papierów Regena, wres/.cie rewolwer, które­
go strzał przi niósł śmierć Regenowi, . który został 
nabyty w Trierze przed 8 dniami.

Trzecią saneHnyjuą zbrodnię, a mianowicie zamor­
dowanie malarza Steinheiia w Paryżu, również po­
zrywa t*jenml»e. —  Żona ofiary, znajdująca się w 
więzieni, śledetem. powróciła do pierwotnego ze­
ra*.., i, jazobj  morderstwa dopuścili się trzej męi- 
ezyrni do opiłki z rudą ko Dietą Poprzednie swoje 
r*inan*« okroiła jako kłamstw* na tle histeryi.

Kubłeta pastorem . I sana Smith, siostra pastora 
W gminie ćkrathpwrt w Anglii, została wezwana 
przez aąslodnła gminę kongrecracyonajistów do ob­
jęcia w niej etawiąakow pastora. Jeżeli związek 
kungregaoyontu Stów zatwierdzi tę kandydaturę, w 
taku razie pa&na Smith będzie pierwszym żeńskim

{'ano ea  w Anglii. Panna smfth była pi zez szereg 
at organistką, w ost.<>tnioh _aś czasaen sposobiła 

się de s dżb misyjnej. Miso Smith posiada wybitny 
lale&i Braoemeweay

Kafratrofa akutlrietn wybuchu. Oueguaj w no­
ry w Paryżr koło dworca kolejowugo Montparnasse, 
W domu przy Ulicy Reg r l pod 1. 10, powstała 
karu > silna eksploaya, która spo rodowała kata 
strofę znacznym rotmiarów. Pomiędzy k lkuazie- 
pięcia lokatorami twego domu powstał szalony po­
płoch. krtfc? utiratfniał akcję ratunkową. Przeważna 
hm częśc zdołała ujść tylneml a bodami, niektórzy 
wydostali się na nlicę przez o Kia aracinam), na­
prędce przystawionymi kilka wreszcie u»ób wysko­
czyło na bruk, odnosząc ciężkie rany. Podobno 10 
osób odniosło bardzo ciężkie rany. Wybuch powstał 
na dole w pomieszkaniu lokatorów lłonstiers, gdzie 
miała się znajdować znaczna ilość prochu, gdyż 
Monstiers jest myśliwym. Ale nie jest wyklu­
czony także zamach. Żona portjera Chapart opo­
wiada, że właśnie gasiła lampy gazowe na drugie m
1 iętrz^, g iy  powstał wybuch, który ją rzucił na 
p ręcz jt-hodó.., Słyszała jęki zewsząd i Baina nie 
wie, jak zeseła na dół do swojego pomieszkania. 
Mąż eji wj rzucony siłą wybuchu z łóżka, odniósł 
ranę na C”'  m, m.uo ta jeinakiie pospieszył na ra­
tunek Daniem Prepecherdt i Manii., które Dyły 
strasznie poparzone. Jednę z lokatorek uratowała 
straż ogniowa, wyważywszy drzwi do jej pomie­
szkania. tVybcch poczynił ogromne zniaaczenlo na 
parterze kamienicy, ale jeszcze zgubniejsze skutki 
wywołał w 4 -piętrowej oficynie, którą w całości 
trzeba będzie rozebrać.

/marli, Józefa z Jezierskich W i n n i c k a  zmar­
ła w Zatorze, Hcząc 71 łat. Ś. p. Winnicka dla 
laiet swojego serca i umysłu była powszechnie po- 
ira.aną matroną.

Ze sfer inżynierskich. P. Cadeuse Rugoyski złocył prze­
pisaną przysięga j»Ko rządowo apuważniony in i,n i?r  
m ierniotw. i siedzibą urz, dową w kim ano■. jj

Powszechne wykłady uniwersyteckie.
(W auł I  c k o lj .. ośnCj pesy uL Studenckiej o 6 vie<*z 1

We Wiero*: Prot ar Józef Flach: „S iekspir na Ue 
epoki".

2 Kaiendaira, W e  wtorek J8 gradnifc; W iktora m. i 
Walery ani ; wn środę l(r grudnia: Euzebiui zi i  A lbiny; 
■  wt ocwar ek 17 grudnia: Lazara* b,, /loryaiu* za. i

Wschód, słońca ł& gi idi.ia o godilnit 7 mis. 34, sachód 
o g. 8 m od dlagtA dnia 8 godzm min. 3.

Z krakowskiego obserwatorem. Dnia .3  grudnia ter 
momt r doazedt od +  0 0 ao ę> 2'8 C., — barometr
podnosił się.

Dnia 13-go gi ndnla o godzinie 7 ran o stan barometru 
747 0 mm.., terniometra — 6 6 G.; wiatr zachodni. 

SkUdki Zamiast wieńca na trumnę ś. p. Władysława
Bahra złożyło grono Ui»ędników w fiężkonioacL 21 Jł 
na bursę synów urzędnici.ych w Krakowie.

Kr bab

Ko rtow&rijmeń.
7- uniwersytetu luocwego- Dzisiaj, w ponie 

działeś, rozpoczyna wy Kład j  6we o literaturze do- 
by Odrodzenia, profesor Ryszard O r d y ń s k i .  Pre- 
legent mówić będzie kolejno o literaturze włoskiej, 
francnsk!ej, niemieckiej i angielskiej. Współczesną 
literaturę poicką 'złotego wieku wykładać będzie 
prof. Józef W i ś n i o w s k i  w grudniu. - Na sty­
czeń obiecali ^wykłady o sztuce i filozofii czadów 
Odrodzenia dyrektor Foliki. K o p e r a  i dr Jerzy 
Ż u ł a w s k i

Z resursy urzędniczej. Wczoraj wieczorem od' 
było się walne zgromaozenie, na ktorein dokonano 
wyborów, Prezesem wybrany został p. Władysław 
G r o d y n s k i ,  dyrektor magistratu, pierwszym wi­
ceprezesem p. Adolf R a c z y ń s k i ,  radca sądu 
kraj. wyższego, drugim wiceprezesom dr W łady­
sław P a t k i e w i e z .  sekretarz skarbu. Do wydzia 
łu wybrani zostali pp Arzt Władysław, Bitner Ka­
rol, Drewnowski Ignacy, Dziarzyński^Jan. Gajew­
ski Edmund, Hałatkiewicz Jan, Isakowicz Antoni, 
Kobylański Ludwik, Kuinikowski Teofil, Niklas 
Stan.sław, Olkiszewski W łodzim ierz, Bulimirski 
Bolesław, Szymański Władysław, Tyczyński Broni­
sław i Winkler Wilhelm

Do komisyi rewizyjnej weszli pp. Leitner W ła­
dysław, Kochmański Kazimierz i Pierzchała Bro­
nisław, do sądu honorowego pp. Herold Władysław, 
poseł Ignacy Petelenz i Teleśnicki Władysław.

W  sobotę odbyło się staraniem Kołka amator­
skiego przedstawieole, na którem odegrano znaną 
komedyę Szutkiewicza MPopyehadło“ . Dzięki wy­
bornej grze amatorów i wytrawnej reżyseryi, przed­
stawienie szło składnie i stało ponad poziomem 
przeciętnym amatorskich Lpektakli. Należy to za­
pisać także na korzyść wąpólnoj i rzetelnej pracy 
Kółka amatorskiego resursy, Którzy potrafili się 
zgrać i zestroić. Każda rola hyła tt&rannie opra­
cowana 1 dobrze oddana, tak, że właściwie trzeba- 
by wymienić nazwiska amatorów po kolei. Prze- 
dewszystkiem odznaczyli się p. Nowakowska-w roi i 
tytułowej, p. Tyczyńska, p, Pawlikowska, panna 
Zygmunt, p Biechońska i p. Kubitzkowa, z wyko­
nawców rój męskich pp Filasiewicz, Tyczyński, 
dr Mayzel. lsaaowicz, Kubiczek i inni. Reżysero­
wał p. Kobylański. Przygrywała orkiestra wojsko­
wa 13 pułku. Sala oyła przepełniona.

Zebrania cechów. Walne zebranie delegatów 
cechów krakowskich, zgrupowanych w I  z b i e r ę- 
k c d z i e l n l c z e j ,  odbędzie się 15 b. m. o godzi­
nie 5 po połndnii w sali posiedzeń Izby, przy ul. 
Kolejowej 18- Ważność spraw wymaga^ aóy wszy­
scy zaproszeni na posiedzenie to przybyli.

Z Kornackiego Towarzystwa narciarzy. Świe­
żo ukonstytuowane krakowskie Koło karp. Towarz, 
uarc. udziela wszelkich informaeyi, tyczących się 
sportu narciarskiego (nauki, przyborów, kosztów wy­
cieczek i Ł. d.) w poniedziałki i czwartki od godz. 
6— 7 wieczorem, nł. Swoboda L 3. I I  p. (W . Goe­
tel). Tamże przyjmuje się wpisy La członków.

Driał ekonomiczny.
x  Ruch osebowy z okazyi Świąt Bożego 

Narodzenia. Z zarządu kolei państwowych donoszą: 
Zwraca się niniejszem uwagę podróżującej publicz­
ności na to, ze z okazyi silnego ruchu osobowego 
w c*asie Bożego Narodzenia i Nowego Roku, kur­
sować będą począwszy od 18 grudnia br. aż do 
6 stycznia 1909, na liaiacl dyrekcyi kolei pól 
nocnej, oprócz pociągów pospiesznych i osobowych, 
wymienionych w rozkładzie jazdy, w razie potrzeby 
także pociągi d o d a t k o w e ,  w jeżdżające przed 
pociągiem regularnym i tui ca nim

X  Z ruchu lewarowego. Krakowska dyrekeya 
kolejowa ogłasza:

Wobec nagromadzenia się towarów w stacyi 
„ K r a k ó w 11 spowodowanego nadzwyczajnym ru­
chem towarowym, wstrzymuje się nadał przyjmo­
wanie przesyłek towarowych cało wozowych prze­
znaczonych dla stacyi „Kraków" loko. Wyjątek 
stanowią żywe zwierzęta, urtykuły spożywcze, pod­
legające łatwo Zepsuciu, Węgiel, koks, brykiety, tu­
dzież posyłki zbiorowe w całych wozach.

x W  sprawie budowy kolei N o w y  S ą c z  —  
S z c z a w n i c a  odbędzie s;ę 19 bm., o godzinie 4 
popołudniu posiedzenie krajowego Związku tury­
stycznego vr Krakowie, celem wyboru komitetu, ma­
jącego zająć się trasą tej kolei.

do 1808)* praez ŁRanisławe Waroholik*; Przegląd 
pi-sy słowiańJLiej ebejmuje prasę ruską, rosyjską, 
czeski, słowacką, ■Jowienskt caorwaczą, serbsk%, 
bułga ską. Eccenzye i Sprawozdania z dzieł. Nu­
mer pełen aktualnej treści zamyka kronika siowiań 
ska.

U .  G a b p y e l b k a ,  K r zysz to for y ,
K n a k ó n .  m  "Ł ajan ie  i bpi zadaje pierw- 
szorządnycb fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za gotówkę jtub na spłaty nawet 
cwndziestomiesi-jczne. Instrnmenty używano od 
den najniższych.

Wiat Miń aitystm Baalwwe i l!M.i
—  Konkurs Towarzystwa „Polska Sztuka

8 lOSOwaiia*. Krakowskie Towarzystwo Polska Sztu­
ka stosowana11 ogłasza konkurs na projekt afisza 
dla zdr jowiska „Swoszowice". Warunki są nastę­
pujące:

Projekt ma być zastosowany do wykonania naj­
wyżej w trzech kolorach, za pomocą litografii, li- 
noleorytu, lnb klisz cynkowych, Szerokość i wyso­
kość afisza nie powinny przekraczać 60 cm. 

Nagroda za najlepszą pracę wynosi 20C kor. 
Oprócz nagrodzonych, ntogą być dalsze prace wy­

różniona zaszezytnemi wzmiankami i polecono do 
zakupn.

Nagrodzone prace stają się własnością ogłasza­
jącego konkurs właściciela „Swoszowic11, który za­
strzega  ̂ sobi pierwszeństwo nabycia Innych prac.

Termin nadsyłania prac pod adresem Towarzy­
stwa „pnlsza Sr<wfr*k stosowana" w Krakowie (W ol­
ska 14 upływa dnia 15 styemrta 1909 r. a gods. 
12 w południe, a dla zamiejscowych ten sam dz.eń 
obowiązuje, jal o ostatecanj termin wysłania.

—  „Św iat S łow laóskl" a «* y t  aa grudzień rcz 
poczyna artykuł dra Feliksa Koa« an« 50.- „Ro® -a 
i Austrya"; dalej następują prace: „Rozwój Aa- 
strjl" przez K. T. K., „W ojny chłopskie u Sło­
wian *achoduicn", „Z ceuzury rosyjskiej, własne 
doświadczenia % niedawnego czaau" przez ks. dra 
Leopolda Lc .arda; „Przyozłość Bośni a metoda po­
lityki austryacsiej" przez Zdzisława Maryckiego; 
„życie narodowe w Księstwie Cieszyńciiem (‘1848

KroffiLft k o n ik a
1 .T U 9 ',  14. grnama- 

W uniwersytecie odbywała się Jzhiaj, jak stam­
tąd donoszą, do południa w dalszj m ciągu i m a- 
t r y k n l a c y a  w s p o k o j u .

Przed namiestnictwem, kterego mury rozpoczęto 
dziś oczyszczać z arramentu, u s t a w i o n o  warno* 
ż o n e  p o s t e r r k i  p o l i c y j n e .

Rewnież pal-, n marszałkowskiego przy ulicy 3 
Maja strzeże polieya.

AnkiOte w sprawie zakładania uowych szkół 
pom ysłow ych  w Galicy i, zwołana z inieyatywy 
st-ccyi III Rady szkeltpj krajowej, na którą za­
proszono JZ„reg najwybitniejszych znawców nasze­
go szKolnietwa przemysłowego i potrzeb przemysłu 
krajowego, odbędzie się w najbliższych dniach we 
Lwowie pod przewodnictwem wiceprezydenta Ra­
dy B skolnjj krajowe] dra Ignacego Dembowskiego.

Dyrrkcya teatru lwowskiego przeznaczyła do- 
cnód z premiery, która daną będzie w najbliższą 
środę „Dwadzieścia dni kozy1*, n a  r z e c z  T o ­
w a r z y s t w a  d z i e n n i k a r z y  p o l s k i c h .

\V p , tek wznowiono w teatrze lwowskim pe 
dziesiątkach lat farsę Dobrzańskiego p. t. .„Żoł­
nierz królowej Madagaskaru" w pierwszorzędnej 
obsadzie ról. Między inuemi wygtą-ił w sztucr tak­
ie  syn autora, obecnie jeden ze znakomitych arty­
stów stołfeoznej sceny, ja rsa  pełna humoru, zabaw­
nych sytnacyj, przewyższa o crłe niebo importo­
wane do nas francuskie i niemieckie „tłustoścl". 
Publiczność jednak nie pujawiła się licznie, wido­
cznie nie dowierzała jakiemuś tam < .amorowi z przed 
laty trzydziestu kilka. Sztukę wystawiono z wiel­
kim pietyzmem dla autora zasinżonege w dziejach 
teatru polskiego Zasługuje oaa ra  te, by i Kra­
ków wziął ją do swego reparae ru, choćby tyłzo 
dlatego, aby przekonać się, żo i iaf mamy wesiłe 
sztuki, tylko trzeba umieć je wyi oukać.

Ograniczając się dc *ej LjdtKiej notatki wyra­
żam uznanie dyrekcyi lwowskiego teatru na wzno­
wienie tej wesołej, polskiej, rodzimej i dobrej sztu­
ki. Oby w kierunku tym poszła jeszcze dalej i 
wznowiła zapomniano polskie AzRła k- kr.

Maskarady we i Lwowie. Ar^yśo. lwowskiego 
toatrn objęli imionii;u „Towarzystwa wzajemnej 
pomocy artystów i słt żby ceaRalnej" wszystkie re­
duty w sali Filharmonii na bielący karnawał. —  
Pierwsza odbędzie się u: św. Sylwestra, i utrzy 
mana będzie w stylu japońskim.

Zimowa wycieczka dc Zakopanego. Akademi­
cki klub turystyczny we Lwowie urządza w pier­
wszych dniach styczma 5-dniową ww oieezkę do Z»- 
kopaajgo. Jej uczestnicy wyjadą ze Lwowa dnia 

stycznia pociągiem osobowym o godzinie 11*15 
witezoicm, a z Krakowa dnia 6 stycznia o godzi­
nie 9 ’02 rano. Przyjazd do Zakopanego 6 stycznia 
o godzinie 3 ‘40 popołudniu. Następnego dnia czę­
ścią pieszo, częścią sankami wyeieczsa do Doliny 
xv'-ścieliskiej. —  8 stycznia wycieczka piesza na

iewoni (tylko dla doorych turystów), S i 10 ety­
czni* wycieczka pieszo i sankami do Morskiego 
Oka W  wycieczce tej także brać mogą udział nie- 
członkowie kluou, tak panowie, ja ł i panie, za 0- 
platą 5 koron od os*>by. — Punki zborny każdego 
dnia o godzinie 8 ra^ę w restaoracyi p. Płouki w 
Zskopanetr (Krupówki). Wycieczkę prowadzić bę­
dzie p. WI. Grabowski. Chcący waląc udział, o lie 
reflektują na zbf >rową zniżkę, winni najdalej do 
dma 3 stycznia zgłosić swój współudział w wy­
cieczce. Zgłoszenia przyjmuje i wszelkich informa , 
cyj udziela przewodniczący klubu dr M. Orłowicz 
Lwów, Dom akademicki.

EariKrifctwa w e Lwowie. W  ostatnim tygodnia 
ogłosił niewypłacalność cały szereg firm żydowskich 
we Lwowie. Ogólna Buma bankructw dochodzi do 
miliona koron. Prawie 90 pr. zbankrutowanej kwo­
ty przypadła na handle z odzieżą męską i damską.

Raportom* toat-u Iwowskirgc
We wtorek: „Dwadzieścia dni kozy" (na dochći Tow. 

dzKnniŁ ai-zy polskich).
.Ve „swartek: „Madame Bntteidy*.
W p.ątek: „Dwadzieścia dnf koay".

Wypadki bałkańskie.
(Telegramy „N. Reformy”  z 14 g-udnla.)

Rad; Iłiemiec.
Berlin. „Nordd. A il. Ztg.“ p óze  w tygodnio­

wym przeglądzie politycznym w sprawie k o n -  
f e r e n c y i  m i ę d z y n a r o d o w e j :  .

Linią wytyczną dla stanowiska w tej spra­
wie jest, aby p zez rokowania wstępne zapewnić 
taki przebieg konferency,, któryby sie przyczy­
nił do u s p o k o j e n i a ^  a nie ao rozdrażnienia. 
Każdy krok, jaki w tej mierze się czyni, z g o ­
d n i e  z i n t e r e s a m i  A n s t r o - W  ę g i e r ,  
moae liczyć na przychylne poparcie A.ustro-Wę 
gier Jeżeli rosyjskie i francuskie dzienniki 
przynoszą wiadomość, że turecki ambasador w 
Berlinie telegrafował Wielkiemu wezyrowi, że 
książę Buelow udzielił austryacko-węgierskiemn 
ministrów, spraw zagranicznymi, br. Aereutha- 
lowi usilnej rady. a b y  p o d j ą ł  na n o w o  r o ­
k o w a n i a  z  T u r c y ą ,  oraz aby w ich prze­
biegu poczynił wszystkie możliwe koncesye, 
gdyż rokowania te m u s z ą  na każdy wypadek 
doprowadzić no p o m y ś l n e g o  i e z u l t a t u ,  
wobec tego, że połużeme zaczjna być mepoko- 
jąeem —  to należy wobec tych doniesień zau­
ważyć, że Niemcy podczas obecnego przesilenia 
stoją w ś c i ś l e j s z y m  k o n t a k c i e  ze 
s w o i m  s p r z y m i S T Ł e ń c e m  i że między 
obusprzjmierzeńcan?1 o d b y w a  s i ę  o ż y w i o ­
n a  w y m i a n a  z d&ó ,  Twierdzenie zaś że 
Niemcy” mogłyby udzielić Austro-Węgrom radv, 
ktoraby dia monarchii naddunajskiej była upo­
korzeniem nie notrzebnjfi specyaloego zaprze- 
caenia.

f^ a fe n ia jr  i f c Im .
Belgrad. Z  okazy;' wczoraj«,zyeL łnhonin kró­

la odbył**, sie soczystość położenia kamienia 
węgielnego pod pomnik K a r a g e o r g a ,  jaki 
ma wznieść armr serbska. —  Z tej okazyi dał 
król Piotr częściową amaestyę, która jednakże 
ii*} obejmuje oficerów, gkasaoycń aa ap.zy&ię- 
żwuń w Kragujevac.

Bzokonte zantorJknraołc Paolesr.
Sofia. Wobec wiadomości dzienników o rze- 

komem zamordowan iu  P r  n i e j  tutejsze ko-

t> urzędowe uoneflzą 2c- m c im o i »  ai< iń w  
domo Wiadeniosc o zamordowaniu Psnicy po­
chodzi z łona orgamracy. maocdoiskiąj S ian v- 
Wicie Pamcę i jego kooę micR zamordować wie­
śniacy lałgftPSCj w okolicy macedoóekiej miej- 
Stowoisci Drama. Panica za s trze l d. 12 grud­
nie 1907 r, pffljwódcę rewolucjonistów mace- 
uofiSKicif S a r a f o w u  i szefa organizacyi pro­
fesora G a r w a n c w  a. Panica wykonaj morder­
stwo jak" zwolennik Sandanskiego, który był 
wrog. m Sarafowa. (Przyp. red.).

Tś r m ik  I wtWficm

(uMODipy; „fjDBPę IHonuy"
z dnia 14 grudnia.

i Hr Bp v  poluacłtnfcce lwowskiej
Lwów. W  tutejszej p o l i t e c h n i c e  rozpo­

czął się dzisiaj dwudniowy manifestacyjny strajk 
studentów. O r'rn?odach strajku objatoia nr- 
stępujące ©głoszenie, przybite merach poli­
technik;'

W iec ogóiLu-ałUidenfacki, odoyty 12 grudnia 
b r. w sprawie potrzeo politechniki, oburzony 
nieproi)Oi‘cyvuftIiiym rozdziałem preliminowanych 
sum na polib oiaukę kwowsk* w porównaniu 
z umeiri . yższemi zakładami naukonemi w Au- 
siiyi, oświadcza, że o iii żąuania wieeu w spra­
wie wszystkich przozeń proponowanych inwe- 
stycyj na politechnice nie zostaną uwzględnio­
ne już w tegunrasBjwn budżecie, zdecydowany 
jest juz z poezątkieir letniego półrocza bieżą 
cego rokn sekohiego ogłeeić ogólny strajk te­
chników. T

Na razie mp^caynamy d w u d n i o w y  strejk 
manifestacyjny od poniedziałna 14 bra.“

Następuje 7 podpisów preedstawlctofi Towa­
rzystwa Bratniej pomocy smchacz I r  politechniki, 
Wzajemnej pomocy, Kółka meebaofkow Tow. 
Bratniej Pomocy, KóJka chemików tego sainego 
Towarzystwa, Kółka inżynierów, Kwiązka słu- 
cliaczy architektury i Eółka geoinowrów.

Oprócz tegc rozleDiono w wielu nnoiscacl w 
pobliżu techniki doniesienia o strejkn manife­
stacyjnym z powoóu oburzającego stunowlska 
ministerstwa w* spwtu.ie potizeb politechniki.

Dziś przedpołudniem odbyli wszyscy nrofeso- 
rowie politechniki naradę.

P4bnnok nouto*}.
Lwów. „Kuryer Lwowak** donosi z B u c z ą -  

c z a .  -
Pocztylion, jadący wózkiem pocetowym, zdą­

żającym z Potok a Złotego do BuczaciŁ zatrzy­
mał &ię we wsi Soroki i wstąpił do karczmy 
dla zagrzania się. Z chwili tej skorzystało kil­
ku niewyśledzonych dotąd rabusiów, k t ó r z y  
w s i e d l i  t a  w ć z e k  i o d j e c h a l i  w k i e ­
r u n k u  B u  c z a c z  A  ;

W  w ózkt znajdowała się żelazne kasa, a w 
niej 11 paczek pocztowych.

Balusie dojechawszy do Poczacza znHtli w 
lesle. W czoraj znaieźD żnudoruii patroł*jącv 
w lesie koło Żyżn imiersa ograbiony z oierde- 
dzy wózek. Wszystkie listy były pontwierane. 
Ile pieniędzy zabrano, niewiadomo. -

Katabtrota kolejowa.
Lwow. Dyrekcya koiei państwowych ogłasza- 

Wskutek s a m o w o l n e g o  w y j a z d u  oociągr 
towarowego nr 383, dziś o godzince 4 miiiut 
19 rano ze stacyi J e z n p o l  w 'kierunku do 
Stanisławowa, nastąpiło zderzenie z pociągiem 
oso do wy ir nr 322, wjeżdżającym w tym CŁas; e 
na stacyę. Skutkiem tego odnieśli lekkie obra­
żenia podróżni- SalGHłan S p e r b e r  z Gwozdżca, 
oficyaat pocztowy Władysław O r a e ł  i asy­
stent pocztowy Włodzimierz K i, a nadto kon­
duktor manipulacyjny Ł ą c k i  Uszkodzonych 
zostało sześć wozów towarowych w pociągu nr 
383, jakc też wóz pocztowy i służ«ewy pocią 
gu nr 322, Dochodzenia w toku.

i
Połoteih w Praósei •

Praga. Niedziela wczorajsza lótcnie, w Pra­
dze, jak w cały ni krajt minęła w z u p e ł n y m  
s p c k o j u Koła polityczne licz? z  cała pewno­
ścią na to. ż e  d z i s i a j  l u b  j m t r o  r z ą d  
z n i e s i e  s ą d y  d o r a ź n e  i zakaz noszenia, 
barw. Eząt ma nadzieję, że to usposobi przy­
chylnie posłów czeskich dia nagłości prat.izogy- 
um budżetowego.

Agiicc/a minlstr**) fcltreiaera.
Praga. Niemiecki miaister-rodaŁ di S n h r t  i- 

t e j  k o n f e r o w a ł  dalej z prof erorami uniwer­
sytetu niemieckiego, z politykami memiecKimi i 
b u r s z a m i .  Niemcy upierają się przy odby­
waniu „bumlu" na Przykopach wbrew propo- 
zycyi czeskiej, ażeby Dumel odbywał sit kołu 
uniwersytetu niemieckiego Z  powodu feryi świą 
tecznych spodziewają sie tpoKojo, gdyby zaś 
po ieryach powstałj zajścia ze stii-łentami nie­
mieckimi, r z ą d  m a  z a m i a r  n a t y c h m i a s t  
z a p r o w a d z i ć  s ą d y  d o r a ź n e ,  e w e t f r u -  
a ł m e  s t a n  w y j ą t k o w y .

Esaty^fhacya loasay d*Arc.
Rzym. W  Watykanie odbyio się wczoraj, w 

obecności papieża, ogłoszenie kilku męczenników 
za świętych. Nastąpiło także odczytanie deare- 
tu, na mocy Którego uznano o g ł o s z e n i e  J o ­
a n n y  d*Ar c  z a  ś w i ę t ą  z powodn spełnio­
nych przez nią cudów,

Dinus m koloniach ulemlscklch.
Berlin. „Nordd AJlg. Z tg" dotdaduje się, że 

między 2 a 11 b. m. zachorowało znowu dwóch 
krajowców na dżumę w niemieckiej Afryce 
wscbodniej-

Pofączeirie
przerwano.

ielefoRtczne z Wiedniem dzteiai

ową, raalioo rusaniewą, cw ooreląwM'wo ą.wcf r  okłowawghc:’ iom a śi epjjo modn

Pt zamkalęchi amneru,
Kraków, 14 CTudnia.

Ia> Stronnictwa ludowego. Jak uam donoszą. 
i*a essatniem zebraoiu Stronnictw! ludowego stwier­
dzono, że „Gazeta Ludowa" wydawana pi_;ez p. 
Dębskiego nie jest o r g a n e m  Puhkiego Stron­
nictwa Ludowego.

I  uniwe-sytetB P. Józef P f l a r i e r ,  rodem 
z Mietniowa otrzymał dzis w tutejszym uniw srsy- 
te le stopień dra praw. i

Groźny pożar. Dzis nań ranem w Podgórza, w 
Rynku głównym, pod 1. 13, wybuohł z ni&wiado-

03c0
o
C.

ó i-feyek aa r a powodów pożar, kić**y cgaraęi 
ekf aań swjuiwui raiew«zące(« Aę pod tym y  
merawi ton i  zajezdnogc NieFĆzpieczeńetwa rozozo- 
rzeui* sfę ognia było wielkie, gdyż w pobliżu znąj- 
d*ji. m .garynj z terpentyną i rćżnemti łatwo 
zapalnemi olejami Na miejsce pożaru w pomie 
straży ogniowej podgórskiej, wyjechał l i  pluton 
stiw y  egiiuwej mrahowakr.: z naczelnikiem p. No- 
wntnyir na czele. Po dłużonej praey około ugisze- 
nia pożarn, zuołano pożar zlokalizować. Na miej- 
,-cu pozostało kilkn strażaków, celem Etraeżeaia 
aby z pogorzeliska nie powstał na nowo pożar.

Nfcpaó rabunkowy. Wczoraj ol ołogodz. 7 wie­
czór aaszedł w Krakowie fakt napadu rabunkowe­
go, k lin g o  dopuścili się jacyś dwaj mężczyźni w 
mieszkania p . Naiborcjykowej pr.y nlicy św Krzy- , 
ża pod 1. i-3 zamieszkałej. W  orasie napadu znaj­
dował się w oieszkaniH tylKo Erewny p. N., 14- 
letii uczeń gimnaayalny. kumegi napastnicy po- 
biwer.y. związali, poczem przystąpili do nrzeurząs- 
nienia całego mieszkania. Zaorawszy znalezioną 
gotówkę, umkBęłi. Polieya czyni energiczne docho­
dzenia celem wyjaśnienia zaszłego wypadki.

Z kroniki policyjnej. Dzisiaj rano doniósł ao 
tutejszej dyrekcyi policyi p. balomon Fri®dm«.u 
Kupiec, że w nocy z 13 na 14 bm. nieznani »  
razie sprawcy włamali się do jego sklepu przy o! 
Starowiślnej 1. 49, skąd skradziono mu 10 paczek 
cnekolady, 2 zegark*’ , jeden złoty drugi srebru*, 
wyrządzając szkodę w.rtości kilkudziesięciu koron 
Sprawcy włamania dosrali się do sklepu odrywając 
kłódkę od drzwi wchodowych

Wczoraj aiesztowała polieya niejaV:ego Jana 
Ćwierza, za nieprawne zbieranie składek nu To­
warzystwo Szkoły ludowej. Aresztowany zapytany 
przez polieyanta, di.csego bez uprawnieni? zoiere. 
składki, zapytał policjanta, co go to może obcho­
dzić, na co on zbiorą pieniądze. Fałszywym kur­
sorem zaopiekował? się polilya

Odpowiedzialny redaktor i r y  dawce: 
M i c h a ł  K o K i O p Ł n G s k i

N A  D E S ł  A N E .
(A r ty k u ł} w tyon drt J  n ie  p o c h o d z ą  uó

Tedakrtyi).
■ ■ ....

lina cme M i wmieiuiisiiiiii
rąk 1 t»an «(

M y f e ło ^ iO Ł t d c z e *1

M ALIN^SK!:^
i  zapachem wody kolofLekiej 

(cena 60 naJerzy) i 6881*

P t o i l b d e r mf n e
(cen® 70 bal.) Skutek mezawodny, Iwił imfaży 

Żadać wyrobów MallnowBK,uęo —

Do numeru niniejszego dołączony je r  kattMOfl
wydawnictw gwiazdkowych, które moŻBtt na»yć
w księgarni G. Gebethnera i Ściółki w Krakowie, 
Rynek 23 6938

A d w o k a t  j p  Karol Flaca
praeniósł swą fcaLcelary** do domu podhancelaryo do domu

ul. Grodzkiej.
L 4 pray
6916 1 2-

Moi Szancer,
współwłaściciel młynów parowych w Tarnowie 
by-ry członek Izby bandłowej i Bady kolejowej, 
radny ł asesor miasta Tarnowa, członek, tar 
aowśkicj Redy powiatowej i t d., rumK dnir 
12 b. m. w Wiednia. Th^rrze1) odbędzie s i ’ 
w Tarnowie we wtorek 15 b. m. o godzinie 

y-ej po połudtHB. 6935

E.orsa telegraficzne.
Wiedeń, 14 grudni? Giełda poranni.)
Marki 11T K  wenta majowi *4-50. ft* itr. koia..->wk 

węgierski 91*45 A-twye aasti zakł. kred. 625rń'1 Ak-y® 
węg. ored. «ai*00. Akrrfc AnglobonU Abcyo'
Unionbaotn tat*—. AkCToRankyereKu 5CW*60, Al:«-ye Lin* 
lerbanfc- 421*60. Aketo kolei nauatwowjob fli 1‘ftO. Lem- 
j i i f i lc-4'50. okcyi kolei Blbetual 0—*—. i-kojre fabryti
bro*' 506-00, Ah‘-i t-tociow- 0 -. Alpbij 639*5<
Rim, Mb ni vi 51, UO. Akor i praa-ki?- Pow. ialainej* 
 —. Łoey torreldf 175-75. RuMe 251*60.

Uapoeobionio: apokojne. ,■

Cennik l2by handlowej i pnem vw»wef 
w Krakowie,

a 14 grudnia (godt 1 w poładnle-*
- L Waluty. P*a-ą są*-iją

> 1 w koronach
Rubl  ̂ -laplerow .............................   . ,  . 251 • 252 —
Marki niemieckie 117 ~
Frank papi«rfow-i 06 95
Dw udziOłintrankó-w v. w oterls, . . . . 1® W

li. LAtv za tauri 
8«/, Listy aaatawiie pt^m. i, unra kipot 10! 75 

jisty sastawnL B m fs ńipot. • . 91 —- 
,oi , „ „  . . . 93 —•
s /*•; Lii*1?  aajvwm. Batura kra,,owega tOO — 100 78* 'I <• no <X4_

117 60 
65 76 
ib 1*

110 7ó 
69 80
94

04 __
97 50 
9T DJ 
92 78

16 fiO  
64 80
91 60

92 —

93 —
f i  i* jAstr trat. gai. Tow kred. ziem. nleok. 9b 80
4 . ; : ,  ,  ,  .  .  5 ?
4 „ .  W 4etn. 91 78

, 01. ObRgacye I pożyczki 
4•/, oalieyjskta obliganyr pi opina syjne .
4•/, FożjrakL kraio-wa a *. 1763 . . . .
4*/ miastr Lwowi . . •
4 ‘ j , «, ObUgr/iye komunainb Manku kraj.
4•/ , „ kolejowe  .......................

IV. L o a y.
Losy miasta K r a k o w a ................................. 105 -

V. k k c y e.
A kcje Bankr . in te c — ig o  w i Lw iw ie . 560 —

„  Galie, dla h. 4 p. w Krak. 880 —
* kolei Lwów-Czerniow ce-Ja3ay . . 638 —

■ Vt Pobliezae zapł*« dl ag?
4®/„ wspólna reata papierowa . . . . .  94 88
4r t  - „  srebn a ....................... 9 1  60
4°/t t( itr kiAuOowa aastt-yacta . . . .  6 . 40 
4 %  „  s węgioraka . . . .  »C 60

„  auinryacka w ttoc
„ v  ;gierski* „

K u ra  aą notnwoae be- bieżącego kupom , który się 
ilioe osobne

Ą
* la

114 60 
108 25

87 6 0 , r »5 BO' 
1 82 76

92 80
l-

i l5  -

670 — 
400 — 
542 —

95 -  
io  —
85 — 
9L —

115 —  
109 75

®cf gradi i m u d i . skt u u  lapisidi
pamiętajmy

o T o u u c y  s iw it  „szK o ły  lin to B e p

^  KraJrow io, M * łr  R T iek ,. r ó g  n i. S zp ita lnej.
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a
z dziczyzny własnego wyrobu 1 kg. 
Sr K, Floryańska 27, I p. - 6922 1 4

H s p l g
ikilia wagonów owsa. Oferty z próbka­
mi i dokładnym adresem nadesłać A. S. 
poste restante Kraków, za okazaniem
kw ita inseratowego. 6924 i  5

K ił M ŻSW EO
wielki wybór cukrów i czekoladek

poleca

CUEH &DAMA P I A SE CK IE 30
Długa 10 Filia ul. Flc-.ańska 2, Hotel Drezdeń­

ski, Kraków. 6918 1 0

i m A w m

n a j w i ę k s z y  w y b ó r  p o  ' m o ż l i w i e  m s M c ł f  c e n a c h  —  p o l e c a

Sitóan P orąM kf, K rsM w

uzdolniona w  hafcie białym znajdzi6 zatrudnie­
nie. Pracowr .a haftów białych, kolorowych i 
kościelnych. S*“wska 1. 10, I piętro, wchód, od 
ul. Jagjc Hańskiej. * 6927 1 6

Drób dobrze tuczony, bażanty, 
indyki, kapłony, pulardy, sarnina 
na czyści i w całości, zające

poleca G902 l o

L. AKSHAHh
M ó w  F lorm ń sko 31.

M i e s z k a n i a
w „Szarotce"

jeden, dwa, trzy, cztery pokoje z przy­
należnośćiami zaraz do wynajęcia Smo­
leńsk 26. - - 6912 1 5

Cl" a r  I
syberyjski jest do odebrania Kruków, Słakow- 
ska 6, u stróża. 6915 1 2

o b e u i a a e  K y n e k  3 2 ,  U n i a  C - r . 6689 b 0

KaitczyciclHa
wykwalifikowana, izraelitka, znająca 
dobrze języki niemiecki i francuski, po­
szukuje lekcyi. Wiadomość w Okręgo­
wym Urzędzie Pośrednictwa Pracy w 
Krakowie, Jabłonowskich 19. 6914

U p i l  I
K r i a t t  l

poleca IM A Ś W I Ę T A
Torty i strucle puste i nadziewane. —  
Cukry marcypanowe na drzewko. —  Ma­

sa i mak tarty.
W  ostatnich dniach przedświątecznych 
wielki wybór gotowych strucli, tortów 

i ciast. o843 2 3

Poszukuje się zdolnej inteligentnej

p a n n y
z dobrego domu ao prowadzenie sklepu 
mleczarni i kasy.

Posada do objęcia zaraz. Kaueya K 
300 wymagana —  Osobiste zgłoszenia 
pizyjmie Zarząd Mleczarni Łuczanowi- 
ckiej, Kraków, Podwale 6. 6883 3 o

MASAZYN RĘKhWICZftICZY
pod fiimą

F . L U S A Ń S K I -  R y n e k - u lic a  ś w . A n n y  I. 2
poleca

ś 80 li za part
także futrzane bardzo 
ciepłe, podszyte pul­
chnym chińskim is.-- 

rankiom.

6475 4 5 
W  Kaftaniki i pan­

teony dla płci obojga, z 
jelonkowej skórki chroniąc* 
znakomicie człowieka przed 
wpływami atmosierycznomi 
o wielo lepiej niz naji*ps*n 
dagery a w rezultacie od 

nicn tańsze.
Parasol 3 K. Kalosza 5 K.

i  iw. im  i

MAGAZYH NOWOŚCI DLA D %A 
MMDJl I SPÓŁKA, LlfllA A-B.

Polroiją bluzy wizytowe (uajiiowsze fasony), kapelusze 
futrzane, czapki sportowe, —  żaboty, rysze, krawaty 
damskie, paski, rękawiczką pończochy,Jeawable, ws ąźki, 

koronki. Wielki wybór. Ceny fabryczne. 092113 
Towary posezonowe po znacznie zniżonych cenach.

6 HłS 15 0

p r z y jm o w a ć  b ęd g  ty lk o  d o  
18  g r u d n i a  5907 2 4

jfe tf % m w \w Ą \
lafcryka siptów ińm M

K r a k ó w ,  d l .  B r a c k a .

ftdwoljst Dr peiptr
w  P r z e m y ś lu

poszukuje zdolnego i rutynowanego 
k o n t y p i e n t a ,  uprawnionego do 
substytucyi. 6895 2 3

Buchaiterka
z kilfcoletnią praktyką, zipiąca język pulski i 
niemiecki szuka zajęcia od l  3ty< znia. R. S, 
post. rest, Kraaów. za )kazaniem kwitu inser.

6768 6 7

A. Frettttdlich
dzierżawca prawa propinacyi w Rabce 

poszukuje
p o m o c n i k a  iw., obzuajoinioHbgo z 
buchalteryą i~ korespondencją polską i 
niemiecką Zgłoszenia przyjmuje Fry­
deryk F reundlieh, buchalter firmy P. 
Meruk. Kraków. Grodzka 51. 6876 3 3

D l a  p s z c z g l n i c t w a !
ciemnego cukra w tablicżkaah, nadającego się 
doskonale do kar menia pszczół przei zimę. do­
starczamy po 1 K za 1 kg„ a przy większym 
odbiorze franku lo każdej sta^yi kulejowej. 
Próbne tabliczki tegoż cukra wysyłamy za na­
desłanym 80 hal. w markach pocztowych >a- 
ro a fabryka cukrów Brandstaetter i  up o lk J  

W, L w ow ie. 6794 3 3

' B

W a c i .  j»  L ip iń s k i

Szlachta aa grafik
Udział jej w życiu uarodn ukraińskiego 

na tle jego dziejów.
Uena kor. 2 — z przesyłką kor. 2T0.
Skład główny w księgarni D. E. Frie- 

dieina, Kraków, Rynek 17.
Do nabycia we wszystkich księgarniach. 

6551 8 8 ,

Za naukę niemieckiego
udzielam lekcyi ' fortepianu lub do klas 
niższvch. „Pomoc*1 poste rest. Kraków. 

6886 2 2

Futro dam skie
nowe, do sprzedania, 

tirabuwskiego 11, I p., na prawe 6391 2 3

J ó ^ e f  J & n a
niech się zgłosi na ulicę Grabowskiego 10, do 
wiadoniegu mieszkania zaiaz w ważnej spra­
wie. . 3882 2 2

8 . 0 0 0  k o r o n
potrzeba na dobrą hipotekę w Kra­
kowie. —  S . W . 2 5 0  -poste restante 
K ra b ó w . 6905 2 5

lieonnetra
dyplomowany w Bornie moraw., poszukuje za­
jęcia u geonntry lub inżyniera cywilnego. — 
Zgłoszenia listowne przyjmuje Administracya 
„N. Reformy11 pod S. M. 6752 3 3

Gram ofon najuow. konstruk. wraz z 34 
podwójn. płytami — wszystko 

w zupełuie dobrym sto.de okazyjnie do spiże 
danła, — Kraków, ul Szlak 20, 111 p., 1 drzwi 
na lewo - -  0770 3 3

inteligentna poszukuje posady co dz.eci lnh 
towarzystwa starszej pani. Wiadomość: „Pra­
ca”  poste restante Kraków, za okazaniem kwi­
tu inseratowego. 6716 5 fi

Wyrób
przypraw Kuchenrych
t a u t a u n t i  w l i m  *

przyśle opłataip za przysłane 5 koron 
pocztową paczkę, zawierającą słoik ga­
larety jabłezanej, agrestowej lub po­
rzeczkowej, marmolady owocowej, kom­
potu wiśniowego lub śliwkowego, sałaty 
japońskiej, angielskie; musztardy pomi­
dorowej, flaszkę kieszonkową soku ma­
linowego i wiśniowego; razen. 7 arty­
kułów według wyboni. 6666 3 3 -

l ió d  pitny
wyborny, własnego wyrobu, trojak, lepszy od 
wina, posyłam za pobraniem pocztowem w bla- 
szankach 4*/, litrowych wi iz z bańką i opłatą 
pocztową po 4 kor. 80 haL To nadejściu nale­
ży przelać do flaszek. Miodu praśnego nie ma 
w tym roku. P. Stelmach, sosnow, j. Siemi 
kawce, Galicya. 6624 8 io

D o  d o j r z a ł o ś c i
z c.k. Seminaryum nauczycieiskiegu, kwa­
lifikacyjnego do Szkot ludowych * wydzia­
łowych przygotowuję dokładnie i sumien­
nie na podstawie długoletnich doświad­
czeń. Nauczyciel 24 post. rest. Kraków.

6778 4 4

O o  s p r z e d a n i a
s»nki na 6 osób. 4 osoby i 3 usoby, eleganckie, 
wyścielane, prawie nowe. — Prądnik czerwony 
1. 104, przy szosie, 6Słatni dom na lewo.

1/780 3 3

C u k l n  L e o n ard a r t e llt o
Grodzka 47  6920 1 3

p r z y j m i e  z a m f o t e n l a  n a  A n e t a
tudzież poleca cukry deserowe i na drzewko. — W ielki wybór

S K L E P
towarów mieszaych tuż pr zy Rynku gł., 
z powodu stosunków tamilijnyc.n zaraz 
do sprzedania. —  Wiadomość: Kraków, 
Szewska 23, II p., u krawca damskiego. 

6774 3 3

C B JM A
od 20  lat bardzo dobrze pfośporująca> 
.edyna w ’ iększera mieście, z konsen- 
sem na wyszynk wódek, wina i piwa, 
lokal bardzo ładny i nfe Ji ogi, jest z po­
wodu wyjazdu za przestępną cenę do 
sprzedania. — Żgło&zenia pod A Z. ?5. 
poste restante Kraków. 0923 1 3

K S I Ą Ż K I
to najpiękniejszy podarek na gwiazdkę

Osoby z a s M o c e  no M y i
mogą nabyć na małe raty najznaaomi- 
tszi dzieła pisarzy polskich i obcych. 

Katalogi bezpłatnie.

las) księgami nakładowym polskith.
Lwów. Fach pocztowy 11. 6913 1 5

poleca 4691 115 O

r.sjUpsze instrumentc
flfiil KffljOlaydl.

Wyłączne zastępstwo fabryk Bó- 
sendorfera, Ęlirbari, Wirtha, Ko- 
tykiewicza. Zarazem najpraktycz­
niejsze krzesła do fortepianów.

Potrzebni natychmiast!
1) Podróżujący z dobremi stosunka­

mi w handlach towarów oławatnych i 
płócien za stałą płacą, dye+ami i kartą 
kolejową niczną

2) Biegły w ekspedycyi urzędnik bia 
rowy (może być panna) ze znajomością 
języka niemieckiego i polskiego.

Retlektuje się tylko na siły facnowe.
Zgłoszenia z podaniem wysokości pła­

cy i dołączeniem fotografii pod „ Z d o l ­
n y  M 5 3 "  przyjmuje Administracya 
„N. Reformy*1. «853 2 3

E
z  k o n i k i e m .

Najłagodniejsze mydło dla skóry.

1804 37 40

Do spadam i: m Zakopanem.
1. Willa w pobliżu dworca kolejowego, budo 
wana z drzewa masyw na zimę. Składa się z 20 
ubikacyj i blisko pół morgi Jasku świerkowego.

I/ługu nip. jest 1.0.000 koron.
2. Domek o 3 ubikacyaeh i ogrodem do 2001 1 

sążni, obok dworca, w cen 6000 koron. 
Wiadomość: Kraków, Hande1 p. Dutkiew:cza

Linia A-B. • t 6178 13 O

V  A 1!  V 1 r i  jako kredy* orobisty 
*  N F** j  W*, załatwia za kondyktem
i bez kondyktu dla P. T urzędników, oficerów, 
w ogólności, profesorów, \ ieiebnego dnehowień 
stwa, emerytów, nauozycieli, notarynszy, leka­
rzy, adwokatów i aptone.zy. Wyjaśnień w spra­
wie ubezpieczenia na życie udziela R ep rezen - 
fcacya B u a d ten -V ere ln u  we Lwowie, Koper­
nika 28. • 6724 5 12

L. czyn Fj. XIV 1577/8 
7

6889

T0WAHZKS1W0
wzajemnych ubezpieczeń urzędników prywatnych we Lwowie.

R Y D Z E
6-—
450

7'—
b-80

marynowane w oecie .  .................K
k is z o n e .............................................K
Kompot bruśnicowy........................ K
Sak malinowy l a .............................K
Powidła śliwkowe.............................K
ws jyaąk za paczkę 4ł/ ,—5 kg. franko do każ­
dej poczty. — C h y b k i  suszone, prawdziwe 
karpackie K 5 50, 6 50 za kg. loco tu. ra b łk a  
S io io w c , ó kg. K 160, 10o kg. K 20. — 
Jah‘Ka do gotowania 5 Kg. K 1-40, i00 kg.
K 16 — wysyła r i  pobraniem K e l l n e r a  4om 
wy w ^owy produktów krajowych w Kos«owie 
•bok Kołomyi. 6649 5 8

I W *  I M
EleKtrov,'uia miejska rozpisuje niniej- 

azem licytacyę ofertow ą na roboty i
a) stolarskie i posa łzk i
b) ślusarskie,
c) malarskie,
d) szklarskie i pokostnicze;
e) zduńskie;
w ykonać.xię m ające pi-zy.budowie-,,-Pod­
s ta c ji11 przy u licy  Łobzow skiej.

W arunki i arkusze ofertowe otrzymać 
muzna w  Budownictwie m ięskiem  n p. 
inspektora R zym kow stiego. w  godzinach 
urzędowych, gdzie również udziela się 
wszelkich wyjaśnień.

W adyum w  kw ocie 5 %  ceny ofero­
wanej złożeć należy w  kasie elektrowni 
n io jsk ie j, ni. Daj wór 27.

T e ra m  wniesienia ofert upływa z 
dniem 21 grudnia 1908 o godzinie 1§ 
w  południe.

Kraków, dnia 10 grudnia 1908.
Prezydent miasta, 

6 0 1 7  1 3  w z. S z a r s b l  m. p.

U u w  ul. KI. Tatiskiei 3 , Hotel Zona
przyjm uje w swym dziale ustawowym .ubezpieczenia obow iązkow e ustawowe 
(w  normie ustawowej lub znacznie korzystnie,-) urzędników i funkeyonaryuszów 
prywatnych z mocą ustawową, zas w działach dobrowolnych ubezpieczenia eme­
rytalne dobrowolne (aż do w ysokości pełnych poborów  służbowych), dalej ka­

pitały pośmiertne, posagi osobne renty w dow ie i t. d.
W dziadach ubezpieczeń dobrowolnych mogą się ubezpieczać urzędnicy i funkcy- 
onarynsze wszelkich kategoryi, oraz osoby zarobkujące samoistnie lub t. zw. 

zawodach wolnych bez różnicy pici.
Prospekty szczegółowa wysyła i wszelkich wyjaśnień udziela D yrekeya Zakładu

na każde ż,ądauie. 6828 6 .1 0

Córki wynalazcy

b i E i a c a f f i f f e L f t . n ś e r s ,

M y c c e : ,  w ytm laK ułom
sa zaletą oiała. która każe zapomnieć o niejednej 
innej wadzie. Bez pięknych włosów niema zupełnej 
piękności, z piękne/ni włoeami niema bezwamnkowej 

brzydoty.
Nie każdy Uąd piękności da się naprawić, włosy atoli 
przez należyte postąpienie dadzą sie zawsze upiększyć. 
Do tego należy_w pierwszym rzędzie niezmierna czy­
stość 1 zasiałenic naturalnej ilości tłuszczu. Jeżeli 
włosi »ą z natury tłuste, lepkie. 1o trzeba ograniczyć 
wydzielanie się tłuszezn; jeżeli zaś włosy są suche 
twarde i kruche, to musi się im dostarczyć w umiar­
kowanej ilości tłuszczu obojętnego, najdokładniej roz­
dzielonego. 'Tze to zapobiega się wypadaniu włosów 

i pobudza się je do zaśnięcia.
Miękkie jak jedwab i sts- h*» w dotknięciu
nuszą być włosy i błyszczeć! Najlepszym środkiem 
do osiągnięcia tego jest nasza p r z e to  « !  lat 21 2a 

raka uznana

pram fuwmU wmfa fpm
którą wyrabiamy w dwu rozmaitych złożeniach, nieco 

zapertumowanych, z ie lo n e  opakowanie (z tłuszczem) na suche, łamliwe włosy, - o ce r - 
8V V i (bez tłuszczu) na włosy tłuste. 5783 4 9

Lostaź możni, w każdym lepszym handlu za K 250 i K 5 Nie puszcza i nie wala 
bielizny! — Prawdziwa tylke z obrazkiem znajdującym się obok. — E. A. Uhl~aant, 
4 Co* E& ichenbach i. V. — Główna sprzedaż na Austro-Węgry: Vertriebsgeseuschafs 

m b H., Wiedeń, I., Karlsplatz 3.

Na żądanie P. Charlotty Drobnero- 
wej w łaścicielki realności w K rakow ie 
ul. św. Sebastyana 17 i sp. udbędzie 
się dnia 4 lutego 190? o gedz. 10 
przed południem w sądził niżej w y­
mienionym przy ni. św. Jana, I  piętro 
Ni Kura 29, iicytacya realności lwh 
70 w Krzesławicacii, parcele lh. 14 bud. 
1 51, 15 /! bud. lk. 90, 15 /, lk 66 bnd 
4 /, pastwisko, 34A rola, 3 4 /, pastwi­
sko, 34 /3 rola, 34/ moczar, 3 4 /6 droga 
domowa, 35 pastwisko, 36 młynówka 
wraz przynaieżytośriam i opisanemi w 
proiokule oszacowania z unia 12 i 1S 
września 1908 E  X IV  ■ V  7/8 . Na re­
alności tej z iu jd u je  się dom mieszkalny 
drewniany na podmurowaniu z ogrodem 
wai żywnym, budynek mieszkalny na 
podminowaniu, o ścianach z pruskiego 
murn, z podwórzem, miyn systemu ame­
rykańskiego poruszany < skombir.owaną 
siłą pary i wody, z dobudowanemi bu­
dynkami, dom mieszkalny murowany, 
piętrowy, z werandą, komora wodna, 
siatnia, dach wolno stojący i stodoła. 
Nieruchomość wystawiona na licy ta c ję  
jest oceniona wraz z wartością siły wo­
dnej na łączną kw otę 222.699 K, przy­
należności zaś skD dajaeę się 7 maszyn 
i narzędzi m echanicznych kolejki, szyn 
wraz z torem kolejow ym  na 103.528 K

Najniższa cena wynosi 163.113 K  50 h, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W arunki licytacyjne które się jedno­
cześnie zatwierdza i odnoszące się do 
tej nieruchomości doknmenta (w yciąg  
tabularny, w yciąg katastralny protokoły, 
ocenienia łtd.) może każdy, m ający clie.ć 
kupienia, przejrzeć podczas god/.in urzę­
dowych w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr 32.

Takie, jirawa. w obec których niniej­
sza Iicytacya by łaby  niedopuszczalną, 
należy zgłosić do sądu najpóźniej przy 
wyznaczonym  terminie licytacyjnym , 
inaczej roszczenia tego rodzaju co do 
samej nieruchomości nie m ogłyby być 
już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jak ie Drawa 
lub ciężary na nowyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku 
postępowania licytacy jnego powstaną, 
zaw ‘adamiane będą o dalszych w ydarze­
niach tego postępowania jedynie przez 
przybicie na tablicy  sądowej, jeśli nie 
mieszkają w okręgu sądu niżej wymie- 
m onegc : nie wskażą temuż sądowi peł­
nomocnika do doręczeń w  siedzibie są- 
da zamieszkałego. ,

Wyznaczenie terminu licytacyjnego 
należy zanotować na karcie ciężari,/ 
wykazu hipotecznego dla wzmiankowa­
nej nieruchomości. ?

U. k. sąd powiatowy w Krakowie. 
Oddział X IV , dmt. 34 listopad* 190Ł

do egzaminów z umiejętności ra­
chunkowej państwowej i kupieckiej 
urządzą nadal jak w latach poprzednich

w Wais, m dl MwA 65
System nauki teoretyczny i pra­
ktyczny, wedłuą najnowszych wy­
magań kuinisyi egzaminacyjnej. 
Warunki bardzo przystępne. Dla 
pań osobne godziny, — Korzystny 

rezultat nauki zapewniony.

61 8 8 1 0 1 0  Heiirjrk Gottlieo
eg*, naucz r&ch. p*;iatw.

L. 3363. 6847 3 3

W ydział Rauy pow iatow ej w  Żywcu 
rozpisuje niniejszeir konkurs na posadę 
lekarza okręgowego w Jeleś>u.

Posada ta na razie prowizorycznie 
zostanie nadaną, a po roku piow izory- 
cznej służby orzeezr Wydział krajowy 
o jej stab ilizacji.

Do okręgu sanitarnego w Jeieśn1 na­
leżą gm iny: Jeleśnia, Juszczyn?., Kosza­
rowa, Przyborów, Korbielów , Krzyżowa, 
Sopotnia ̂  Mała, Sopotnia W ielka, Przy- 
łęków , Świnna, Pew el Maia, Pewel 
W ielka, Mutne, flneisko i Rychwałdek 
z ludnością 16.890 dusz.

Lekarz okręgow y pobielać będzie 
płacę roczna 1200 K  i  ryczałt na 0 - 
bjazdy eOO K  rocznie.

Lekarz okręgow y jest obowiązany 
uirzyrovwać aptekę domową 

Kandydaci na tę posadę winni wnieóć 
podania do W ydziału powiatowego w 
Żyw cu w  terminie do końca stycznia 
1909.

W  podaniu należy wykazać:
1 ) prawo obywatelstw a austryackiego;
2) dyplom doktora medycyny;
3) nieskazitelny charakter i znaioiuorć 

języków krajowych;
4) nieprzekraczalny w e k  40 lat i pra­

ktykę najmniej dwuletnią w zawo­
dzie lekarskim ;

5) świadectwo zdrowia
M iędzy kandydatami mieć będą pierw­

szeństwo ci. którzy się wykażą nie­
przerwaną dwuletnią służbą w szpitalu 
powszechnym albo egzaminem fizyka- 
rkim - .

Z Wydziału powiatowego,
Żyw iec, dnia 4  grudnia 19f>8.

Oo dać dzieciom
m  C h a z d k ę ?

Najlepiej ładną i zajmującą

K S I Ą Ż K Ę
W Y D A N I A  M. A R C T A  
- - W  W A R S Z A W I E  - -

Do nabycia 6804 2 3 
we wszystkich księgarniach w hallcyl.

W I E L K I  K A T A L O G
ilustr. w kolorowej okładce

D A R M O .

Z Drukarni Literackiej w Krakowie, al Jagiellońska JD. frfąica dr ul arm -La A* Górski,

f


